
PROBLEMY 
be.zp ieczeńs twa 

europeiskiego 

głównym tematem 
rozmów 
S. Jędrychowskiego 
w NRD 
Głównym wydarzeniem dru­

giego dnia oficjalnej wizyty 
przyjaźni polskiego ministra 
spraw zagranioznych, dr Stefa­
na Jędrychowskiego w NRD bY­
ły spotkania, jakie odbył o.n 
w czwartek, 7 bm., z I sPkre­
tarzent KC SED i przewodni­
czącym Rady Państwa NRD, 
Walterem Ulbrichtem ora-.. z 
członkiem Biura Politycznego 
KC SED. przewodniczącym Ra­
dy Ministrów NRD, _ Willi 
Stopbem. Tego dnia kontynuo­
wane były również rozmowy 
między ministrami spraw za­
granicznych obu · J)3ństw. dr ste 
fanem Jędrychowskim i Otto 
Winzerem oraz ich współpra­
cownikami. 

Równi~ż. dru&li thień rozmów 
był posw1ęcony głównie omó­
wieniu problemów mlęd'l:yna,ro­
dowych. w których dominowa­
ły sprawy bezpieczeństwa euro 
pejskiego i ogólnoeuropejskiej 
konferencji na rzecz bezpie­
czeństwa i współpracy, Tego 
też dnia ministrowie rozpoczęli 

omawianie spraw dotyczących 
dwustronnych S>tosunków mię­
dzy PRL i NRD, którym w pią­
tek 8 bm. będzie także poświę­
cona końcowa część roa:mów. 

Podpisanie 
polsko- francuskiego 
protokółu handlowego 

7 łun. w Minis~rstwie Ha'Od\u 
Zairraniczne11:0 w Warszawie 
podpisano prot<>kół o wymianie 
han<llowej oraz współpracy .:os­
podarcuj i przemysłowej w ro­
ku 19'11 między Polska a Fran­
cja. 

Postanowienia pr1>tok<>łu z<>sta 
ły uz.:odnione podczas rozmów 
deleiracji handl<>wych <>bydwu 
krajów, które odbyły sie w War 
szawie w grudniu ub. roku. 

z narady w MHW 

A 
, 
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DZIENNlK 
l:ODZK.I 

Z udziałem 800 orzedstawicieli teorii i praktyki 

Sej1n ekono1nistów 
r o zpoczql obrodlJ 

W Pałacu Kultury I Nauki w Warszawie rozpoczął się 
7 bm. Krajowy Zjazd Ekonomistów. · obradujący POd hasłem 
~Ekondfniści w służbie intensywnego rMwoju". W obradac~ 
uczestniczy 300 wybitnych przeds.tawicieli teorii i praktyki 
gospodarowania. Na zjazd przybyli przedstawiciele najwyż­
szych władz partyjnych i państwowych z członkiem Biura 
Politycznego, sekretarzem KC P'ZPR - STANISŁAWEM KO· 
CIOŁKIEM. zastępcą członka Biura Politycznego, ministrem 
oświaty i szkolnictwa wyższego prof. HENRYKIEM JABŁOR 
SKIM ; wicepremierem STANISŁAWEM MAJEWSKIM. 

Przybyłych gości i uczestni­
ków zjazdu powitał przewodni­
cz-ący g!óW<nego komitetu zja.z­
du. wiceprezes za PTE - orof. 
Wincenty Kawalec. Przewodnie 
two obrad objął następnie orof. 
Kazimierz Secomski. 

Przemówlen '.e wygłosił preze11 
ZG PTE - orof. Józef Pajest­
ka, przypominając sytuację, w 
Jak iej toezy s '.ę zjazd ekonomi­
stów. 

Mówca DOdkreśllł. że środow'.•­
ko ekonom'.c;ime pow:nn-0 przy­
czynić się do ooorawy naszej 
go.spodarki orzez rozumne, po­
zytywr.e propozycje. Społe-czeń­
stwo ocenia oosteo nie na ood­
stawle globalnych danych sta­
tystycznych, ale z bezpośredn '. ei 
obserwacji rzeczywistości 
stwierdził mówca. 
Społeczeństwo na57e może u­

zysk:wać szybszv postęo zarów­
no ogólny, jak < w efektach 
c!la siebie. Odpowia(ia to jego 
możliwościom oraz potrzebom i 
as1>!racjom. Na to mus! się 
or!f'nt"wac< 1'0iltyk" go<:po<iarcVł 
ora:i< ekonom'ścl r.a wszystkich 
odcinkach swej d21'.alalno8cl. 

Mówiac o czynnik.ach de-cydu­
ją<:yCh o oostępie ekonomicz­
nym. or<>f. J . Pa .Jestka stwier­
dził. że de-cydujące znac.zen:e 
ma człowiek. Stosunki soolecz­
ne. które stwarzają najbardziej 
sprzyjające warur,kl dla rozwo­
ju ~złowieka. są jednocześni e 
czynn-'.k'.em decydującym o ogól 
nym •J>06tępie. 

Prof. J. Paje«tk;; powiedział 
nasteonle. te ogólny k ierunek 
zm !an systemu planowania I 
zarządzai:ia wvtyczony u<:hwałą 
v Zjarou PZPR jest słuszny. 
Jednocześnie stwierdzić trzeba, 
- oświadczy! on - że wprowa­
<fzane bądź też przygotowywa­
ne reformy w zakres:e systemu 
bodźców ekonomicznych, syste­
mu f inansowego itd. mają pew­
ne istotne braki. Kor,ieczność 
intensyfikacjj gospodarki Jest 
jednak sprawą bezsporną, rów­
nież wnioski stąd wynikające 

dla metod i środków dzf.alania. 
czyli dla systemu planowania i 
zarządzania. 

Mów'ąc o "!"'lecznych priory­
tetach rozwoju i konsumpcji. 
prof. Pajeetka podkreślił, że 

osta•tnie doświ.ad.czenia, które 
przeżył nasz naród, uczą, 1z 
rozpatrywanie jakichkolwiek 
spraw ekonomicznych musi do­
konywać s'.ę na podstawie wr:i­
kliwej oceny wszystkich ich 
aspektów i następstw spo­
łecznych. Szybszy wzrost kon­
sumpcji jest warunk'.em eko­
nomicznym i społecznym szyb­
s:rego temoa ogólnego postępu. 
Sorzeżenie kor.•mmpcji z pro­
dukcją jest w:elostronne. Tezy 
o zmianie w kierur..1ku wzrostu 
u<fziału wyrobów przemysło­
wych w strukturze konsumpcj i 
ma!ą sens tylko przy wzroście I 
to dostatecznie szybkim, real­
nych dochodów ludności, pod­
kreśli! prof. Pajestka. 

Mówca oświadczył następn:e, 
że hasło polityk i selektywr.ego 
rozwoju jest tezą długofalowo 
słuszną. Do bardziej selektyw­
nego rozwoju trzeba przecho­
dzić jednak stopniowo, a nie na 
głym zwrotem. Ekonomiści po­
winni troskliwie szukać najbar 
dziej ekonomicznych kierun­
ków rozwoju. Każdą sprawę 
trzeba badać kor,kretn'.e, aby 
n ie doprowadzić do dvspr()poc­
c.11 i zaburzeń na rynku czy 
w przemyśle, bądź negatyw­
nych konsekwencji społecznych. 
My ekonom:ści musimy się 
czuć za to wysoce odpowiedzial 
ni. włączając się do ogólnospo­
le-cznego wys iłku <>rl!&r.·: zowane 
r:n r-rZ<'7 t'~rt' ~ 1 r~a<l. - n0wie­
dział na zakor'lczenie prof. J. 
Pajestka. 

Spotkanie _I. Logi Sowińskiego 
z aklywem zwiqzkowym 
Łodzi i województwa 

W ŁOdzi <>dbyła się w czw.ar 
tek narada łódzkiego aktywu 
związkowego Poświęcona omó­
wieniu aktualnych zadań ruchu 
zawodowego w świetle wyda­
rzeń grudniowych oraz decyzji 
VII Plenum KC PZPR. 

W spotkaniu uczestniczył czło 
nek Biura Politycznego KC 
PZPR. przewodniczący CRZZ 
Ignacy Loga-Sowiński. który w 

· swym wystąpieniu podkreślał 
wagę problematyki socjalno-by­
towej w działalności związków 
zawodowych. Wagę tym więk­
szą, że pOd adresem ruchu za­
wodowego kierowane sa wnios­
ki i p<>Stulaty, których nie da­
ło się załatwić w poprzednim 
okresie. Kwota przyznana na 
podwyżki najniższych płac. do­
datków do zarob\<ów, zasiłków 
rodzinnych i rent nie załatwia 
wszystkich potrzeb. Niektóre 
zagadnienia bytowo-s<>cjalne bę 
da rozwiązywane w miarę mo­
żliwości naszej gospodarki i 
wzrostu produkcji towarów ryn 
kowych ora„ produkcji na eks­
P<>rt, gdyż tytko w ten sposób 

przeciwważąc zwiększoną 
ilość pieniędzy na rynku zwięk 
szonej podaży towarów - moż­
na zapobiec ujemnym zjawis­
kom inflacyjnym. 
Przewodniczący CRZZ powie 

dział, że niezbędne jest np. 
ul)l"oszczenie systemu premii i 
podwyżek płac i systemu za­
chęt materialnych dla załóg, 
zweryfikowanie planu wzrostu 
płac na okres do 1975 r. pod 
kątem uwz.ględnienia sytuacji 
grup pracowników najmniej za 
rabiających. Uproszczenia · do­
maga się system premiowania 
za produkcję eksportową, do­
skonalszy winien być system 
umów zawieranych przez za­
kłady w sprawie realizacji w 
swych planach zadań postępu 
technicznego, potrzebne są za­
chęty materialne dla przedsię 
biorstw, które likwidują u sie 
bie deficytową prodQkcję. 
Wszystkie te sprawy - powie 
dział - przedstawione zostały 
rządowo-związkowej komisji ja 
ko pilne problemy do załatwie 
ni a. 

I. Loga-Sowiński omówił tak 
że prace nad przygot owaniem 
korekty planu NPG na rok bie 
żący. Stwierdził również po­
trzebę wzmocnienia kontroli 
związków zawodowych w za­
kresie cen usług spółdzielczy "h 
i rzemieślniczych; zapowiedział 
dążenie związków do dalszej 
poprawy budżetów rodzinnych 
osób najniżej zarabiających, 
pomagając m. in. w zatrudnie 
niu kobiet. 

W dyskusji poruszono wiele 
spraw obchodzących załogi pra 
cownicze miasta i wojewódz­
twa. Odnosząc się z dużym u­
znaniem dla kierownictwa par 
tyjnego oraz jego postanowień 
- dyskutanci formułowali rów 
nież wnioski i problemy, któ 
re powinny mależć się w pro 
gramie działania ruchu zawo­
dowego. Podnoszono np. po­
trzebę dalszego zrożnicowama 
opłat za skierowania wczasowe 
w zależności od wysokości b'll­
dżetu rodzinnego, zwiększenia 
produkcji towarów, których ce 
na została obniżona, sprjl wie· 
dliwego podziału premii w za 
kładach i urealnienia wspćł­
zawodnictwa pracy; krytycznie 
odniesiono się do zbyt skom­
plikowanego systemu oblicza­
nia płac robotniczych, postulo 
wano także skupienie się rad 
zakładowych w fabrykach na 
najbardziej węzłowych proble­
mach życia i pracy załóg. 

Poruszano także problem peł 
nego wykorzystania wszystkich 
uprawnień związkowych w in­
teresie ludzi pracy oraz Q.Otrze 
bę uwzględniania przez plani­
stów specyfiki poszczególnych 
regionów, a nie tylko wskaż­
ników statystycznych. 

I. Loga-Sowiński ustosunko­
wując się do spraw poruszo­
nych w dyskusji, stwierdził, 
że będą one uwzględnione w 
najbliższych pracach kierowni­
ctwa ruchu związkowego. 

W spotkaniu, któremu prze­
wodniczyła przew. ZG Związ­
ku Włókniarzy, Barba ra Nator 
ska, uczestniczyli sekretarze 
KŁ I KW PZPR - St a nisław 
Jóźwiak i Leon Tomaszewski. 

Setki iołnierzv ooma2aią oczvszczać torv i drogi 

Poprawa sytuacji w komunikacji 
Utrzymujące sie w dalszym 

ciągu ostre mrozy w woj. 
wrocławski<ln notowano 7 bm. 

pującą niemal na terenie całego 
kraju gołoledź. PoprawUa się 
sytuacja na droe-ach lokalnych. 

• * • 

Aktualna sytuacja W handłu wewnętrznym\ 
W imienLu kierowr>:otwa par­

tii i rządu przemówienie wygło 
sił przewodnjczący Kom'.sJi Pia 
nowanla przy Radzie M'.11•istJrów, 
wicepremier Stanisław Majew­
ski. (skrót przemówienia St. 
Majewskiego zamieszczamy na 
str. 2). 

minus 22 stoonie - dają się na­
dal we 7,na ki przede WSZ}'Stk.im 
kol~jarzom. Obok orac nad roz 
marzaniem zwrotnic i roziaz• 
dów, przy których zatrudnio­
nych było ponad lł tys. o.s6b. 
trzeba było likwidować skutki 
peknięcia szyn. Jedna.k mimo 
trudnych warunków pra.cy. la­
znaiczyla się dalsza poprawa w 
regularności kursowania nocia­
i:ów pasażerskich. Ze znaczny­
mi opóźnieniami przyjechały do 
Warszawy w zasadzie tylko -po· 
ciaiti dalek<>bieżne z rejonów 
południowych. z innych stron 
kraju pocia~i nrzyjeżdżały zg<>d 
ni.e z rozkładem jazdy lub z nie. 
wielkimi Odchyleniami. 

W likwidacji ~kutków 'l-pa<lów 
śnietnycb i mrozu. kolejarzom 
i drogowcom ooma11:ali 7 bm. 
w licznych rejonach naszei:o 
kraju żołnierze. Setki żołnierzy 
pracowały na torach kolejo­
wych i stacjach to1Warowych 
przv usuwaniu śniegu i ro-zła„ 

do·wywaniu wa.gonów. Np. kil• 
kuset żołnierzy Slaskiei:o Okrę-
2'.U Wojskowei:o wzielo udriał w 
odśnieżaniu kol>a.Jni Odkrywko­
wej węda brunatnego w Koni­
nie Maz w Odśnieżaniu urzą­
dzeń stacji kolelo·wvch we Wro 
cławiu. Kamieniu ZąbkoWSkim i Wypowiedź • min. E. Sznajdra 

'r bm. odbyła rię w Minister, 
sbwie Handlu Wewnętrznego 

rutrada z udziałem zastępców 
'llrzewodniczących 1>rezydiów 
wojewódzkich ra<l narodowych, 
J)()Śwlecona omówieni·u sytuacji 
.rynkoowej i :r,adań handl" we­
"Wnetr:zmego na l kwa.rtał br. 
Obrady prowad2lił minister ha.n 
d\u wewmetr2lnel!o - Edward 
Sznajder. 

Minister J>Od""eśltł w „wym 
wystąpieniu. że oodiięte w wy­
ni·ku uchwały VII Plenum KC 
PZPR decyz,je rzą-du, dotyczą-ce 

ir:więkiszenia na}niższych oła<: l 
niektórych emeryt'Ur i Z'"5itkó·w 
dają po<lsta.we do szybSzego n>t 
w 1970 r. W'l.rostu siły nabyw­
czej ludnooci I staw<Lają orz~ 
handlem W(!'W'Tletrznym zadanie 
enaaznego Z'wliekszenia dynami­
ki sprzedaży detalic2lnel. która 
będzie w I kwarta.le br. wyż­
sza niż w a.naJogic?lnym okre­
sie ub. r. Dost.awy towa·rów 
na rynek w pierwszych 3 m.ie­
sląca<:h br. ust.alono na poo.io­
mie zapewni,a..lącym osi.ąg,nięcie 
tych założeń. 

Sprzedali miesa i przetworów. 
tłusz.czu zwierzecego i masła 
utrzymana ~zie co prawda 
iloiściowo na poą~o.m ie sprzed~­

ty w I kwartale 1970 r., ale 
1>rzemysł i handel zadbaja o 
d~tosowa.nie do ootrzeb kon­
sumentów aso•tymentu mie•a i 
pnetwo·ó-w mlesnych. uwwed­
nialąc odtoowied<nie zwięk•zenie 
udzi"·łu w dostawach wę'd!l-in 
tańszvch. 
Przemysł zostaił zobOlwiazMly 

do !><>prawy ja•kości wędlin 
przetworów mięsnych. 

Przy 11trzyma<niu dostaw tlusz 
czu zwierzęce~ i masła na po­
ziomie sorze<l roku, dostawy 
tłuszczów roślinnych będą wyż­
S'l:e o 8.9 tys. ton. Łaczne do-
9t.awY tłuszczów Jadalnych n.a 
cynek będą więc· wyżme o 7.2 
proc. niż w analogicznym okre­
sie roku ub. 

Znacznie. bo oraw!e 0 23 proc. 
wzrosną dostawy Ja.I. Ryb i 
przetworów rybny-eh bedzie 
więcej o 7.7 proc. Wzrosna 
równi.oeż oowaiżnie dOSt&Wy mle 
ka I orzetworÓ'W mle-cz.arskich. 
Zaoplllti-zenie lud•noścl w a.rty­
~uły zaW'i-erają.ce bi.a.łk.o zwie­
rzęce u·l*1ie za.tern znacznej 
pooraw·ie. 

Dostawy prz.etworów zbożo­
wych I macz.nvc h. cuk·u. oie­
c,vwa I innvch a•rt:vkułów żyw 
nościooWYCh z przemysłu kr.a.jo-

wego OOVl'i11ny w pełni za.s!)O­
koić po.trzeby. Zgroma<lzono 
spore rezerwy warzyw, OW<>­

ców i 2liernniaków. Tu również 
przewiduje sie pokrycie zapo­
trzebowania rynku. 

Zna<:znie ooprawi się sytuacja 
w dzied,z>nie wyrobów czekola­
dOWY'Ch. De>stawy ka-wy na.tu­
ra.Joej ustalono na poa:iomle 
I kwartału 1969 r .• co oowiinno 
umO'i!liwić zaspokojende popytu 
łu.d·ności miast. 

Polepszy W: zaopatrzenie w 
artykuły przemy51owe: odzieżo­

we i obuW!llicze oraz trwałego 
użytku. Będą jednak wystę,po­

waily niedobory niektóry<:h a-
sortymentów, jak no. tkanin 
baw~nianych ooszwowo-prze-
ścieradłow-ych, oasmanteril, gra 
mofonów. artykułów instal•a­
cy}no-santtar0ny.::h, o~ gu­
mowego. nJektarych asortymen­
tów mebLi. Problemy te 
stwierdził min. Sz.na:ider - są 
jeszcze uz,gadruia•ne z resort.a<Tui 
przemysłoVl'Ymi; będz.iemy się 
sta.rałi łagodzić braki. Nal.e2Y 
podkreślić. że dostawy a.rt:Yku­
łów orzemystowych, na Móre 
ceny zoo-taty obni,żone, są w 
zasadzie zaipewnione na oozlo­
mie oo•krywa•jącym za.potrzebo­
wanie. Przemysł czyni wysiłki, 
aby zwiększyć produkcie i d<>­
stawy magnetofonów, na które 
popyt gwauownie W2lrósł. 

Dl.a za.oewnienia prawidłowe­
go zaopa.trzen.ia rynku w wę­

giel i koks. J)Odjeto decyzję_ źe 

37 proc. kwarta1nego olanu d<>­
staw węgla i 35 oroc. koksu 
2l<>Stanie zrea.li.zowainycl;J w sty­
czniu, a 35 proc. w lutym. co 
pozwoli na utrzymanie cią.gł<>­
ścl zaopatrz.enda w miesiąca.eh 
zimowy-eh. 

Minister E. Sznajder oświ.ad­
czył. że przemysł w coraz wiek 
szym stopn1u czuje się współ­
odipowiedzi..a.lny za zaopatrzenie 
rY'flkU i stara sie - w mia.re 
możliwości - wyjść napr:zeclw 
~laS'Z'anym ootrzebom. Zobo­
wi.ąZ'U.je to tym b&rd„i-ej ha·n­
del do usprawin~enia wł.a.sl'!ej 
działałności. Podstawowe je~o 
zadain•i.a na rok 1971 ustaliło 
koJ.egi"m MHW I na oodstawie 
t}'til wytye.1Jllyeh · orzedsiebior­
s·twa i organizaocje handfowe o­
pracowują obecnie własne pro­
gramy d-zLalal·ności na br. 

Do g!ówcych poczy>nań w 
t:vm r<>ktl trzeba za:l iczyć dal­
sze zwiekszenie roli ha·ndlu w 
lwltMt.ow.anru &trlllkt-ury Sol>OŻY· 

ei·a or.u w sterowaaiu asorty­
mentem produ·kcji przemysło­

wej orz.e=.aczonej na rynek. 
Wyma.ga to orow.actzenia przez 
wszystkie orzedsiębiorstwa i 
organizacje handlowe odoowied 
niej ooUtyki zakupu i sprzeda­
ży towarów. Doty-czy t o orzede 
wszystkim sku·teczniejszego od­
dz.iaływooia na popra.wę ja.koś­
ci, walorów użytkoWYch i este­
tyc2lilYCh, dost&rczanyeh na ry­
nek towarów; na zwiększanie 

Uodzialu tow.arów nowoczesnych, 
przy jed·no<:zesnym elimil!lO'Wa­
niu wyrobów orzestarza~h 
o wysoklim koszcie o.rodu.kc}! i 
cenie. Jednocześnie jed'tla•k 
wprowaidU<nie na rynek nowe­
go, ba.rd.mej nowoczesnego wy­
robu nie m<><ie powodować wy­
cofania z obrotu wyrobów d-0-
&ta.rcza.nych dotychczas oo niż­
srz:ej cenie. dopóki isbnieje na 
nie popyt. Należy także umoż­

liwiać konsumentom większy 
wybór tow.a.rów orzez zapew­
nienie podaży V.'Y'robów o ró ż­

nym s-tanda.rdozie ja.kościowym 
i cenie, aby za.sook&jać potrze­
by różmych grup klientów, 

Konle-czna jest dalsza popra­
wa obsłu~ konsumentów i tech 
niki S"?rzeda.ży. Opracowano i 
orzekaz8/!Jo orzed'Siebiorstwom 
dokumenty określające oodsta­
wowe obowiązki sprzedaw<:ów 
w sklepach z artykulami spo­
żywczymi i orzemyslowyml. 
Cho<lzi o za.oeWln ienie praktycz 
nej realio:aocjl tycll ustaleń. 

Zadania poprawy zaopatrze­
ni.a rynku i zwiększe-n.ia a.ktyw 
nej roli handl" w sterowan<u 
ryn·klem i ·asortymentem pro­
dukcji mUtSzą być reali'lowane 
przy wszecllstronnym uwzględ-

nieniu zasad gospodarności I 
efektywności ekonomic7...nej. 
Chod.zi orzede w:szyst.kim o peł­

ne wyk<>rzystanie po.siadanej 
przez ll~del bazy materiałowo­
techniC'2lflej. W tym celu trzeba 
dąt.yć do rozmdeszczan.ia s·iecl 
hand•lowej zgodnie z życzenia­
mi mie.;zkańców. GOdziny o­
twarcia skleoow m"sza też być 
jak najlepiej dostosowane do 
potrze·b ludności, 2JW'łaszcza w 
rej01Dach przemysłoW)'<>h, gdzie 
zakł.ady pracu}:i na 2 lUJb 3 
zmiany oraz w rejonach rolini­
czych - w z&l-eżności od sezo­
nowości prac rolnikbw. 

Dalszego wYda.tnego skra<:anLa 

_@:)alszy ciąg na str. ~ 

W imieniu inżynierów l tech­
ników oolsklch zjazd powitał 
prezes ZG NOT - Bolesław Ru 
miński . Prof. W. Kawalec oo-
1-nformował o przyznaniu przez 
Rade Państwa wyróżniającym 
się pracą zawodową i społecz­
ną ci:łonkom PTE. odzna.creń. 

Jeleniej Górze. 
* :{. • 

W związku z trudno$ciami z Po trwajacych prawie dwa ty 
rozladowywartiem zamarznietych godnie mrozach we Francji na-

Po poludm" rozpoczęła się towarów wzrosła ilość nrzetrzy- staJ)'iło lt'Wałtowne ocienienie. 
dyskusja . Toczy sie ona w 6 myWanych waitonó-w nrzez róż· Najwyi!sza temperature zanoto. 
sekcjach problemowych, w któ ne zakłady i fabryki. Nadal wano w Breście - plus 11 st<>n-
rych referaty przygotowali wy- zbyt wolno i w za małyeh Mo- ni. w Ma<ntelimar termometry 
bitni naukowcv oraz przedsta- ściach docierały na Sląsk puste wska..:ywały minus 1. w Vichy 
wiciele praktyki gospodarczej. węi:larki. plus 3, a w Paryżu plus 7. 

Zjazd zakończy obrady w Na drogach pracowały głów- Gdzi.enieitdzie było jesreze 
dniu dzisiejszym. nie piaskarki. usuwając wystę• mrozno, 

• 
KOMU PRZYSŁUGUJĄ 
podwyższone zasiłki rodzinne 
Wraz z podwyżką zasiłków 

r<>dzinnych, w myśl uchwały 
Rady Ministrów i CRZZ z 30 
grudnia ub. r. wprowadzona 
innowację w sposobie usitalania 
uprawnień do zwięksZGnego za­
siłku: wysokość tego świadcze­
nia uzależniono Od dochodu 
przypadającego na członka ro­
dziny. 

Podajemy w zwiazku z tym 
kilka za6ad, które p<>mo.gą pra­
cownikowi ustalić, czy dochód 
jego rodziny nie przekracza 

, 1000 zł na osobę i czy jest tym 
Samym uprawniony do p0d-
wyżki zasiłku. 

Sprawa podstawową jest obli 
czen-ie przeciętnego miesięczne­
go dochodu r<>dziny. Bierze się 
pod uwagę tylko dochody pra­
cownika. jego żony lub mal­
źOnka oraz dzieci pozostających 

we wspólnym gospodarstwie do 
mowym. Chodzi tu o d<>choay 
pochodzace z następujących 
źródeł: wynagrodzenie z tytułu 

zatrudnienia oraz zasiłki choro­
bowe i macierzyńskie. dochody 
z tytułu pracy nakt.ad.:zej i a­
jencyjnej, wykonywania wol­
nego zawodu lub stałej działal­
ności twórczej i artystycznej, 
stypendia, wreszcie emerytury 
i renty wraz ze wszystlcimi do­
datkami. ale bez kwoty pod­
wyżki wynikającej z osta,tniej 
uchwały Rady Ministrów i 
CRZZ. 

Przy tych obliczeniach wy-
stąpi - rzecz jasna - .na.iczęś­
eiej wynagrodzenie z tytułu 

zatrudnienia. Bierze sie tu pod 
u wagę . --wszyst.Jde ś wU.adczenią z 

) 

osobowego fll!nduszu płac (p0 
potrąceniu podatku od wyna­
grodzeń i składek na cele eme­
rytalne) z wyjątkiem doda.tków 
za ro:ołąke i dodatku godzino­
wego wypłacanego na kolei, a 
także wynagrodzenia wypta<:a­
ne w macierzystym zakładzie z 
fu-nd uszu 1>rowizji oraz z bez­
osobowego funduszu plac za 
prace ładunkowe. Wlicza się tu 
nagrody za efektywność eks­
portu. Za wynagrodzenie uwa• 
ża się tez równowartość wvda­
nych pracownikowi w za•kła­
dz>ie świadczeń w naturze. 

Wszystkie te dochody obli­
cza się w skali rocznej, a na• 
stępnie ich sumę dzieli przez 
12. 

Obliczony w ten sposób prze 
ciętny miesięczny dochód ro­
dziny należy podzielić przez 
lkzbę jej członków. Oprócz 
pracownika, jego małżonki i 
dzieci (tj. osób, których do­
chody były obli<:zane poprzed 
nio) przy podziale tej kwoty 
uwzględnia się również innych 
członków r<>dziny, pod warun. 
kiem, że pozostają we wspól­
nym gośpodarstwie, nie mają 
żadnych własnych dochodów i 
utrzymywani są tylko przez ro 
dzinę. Tak np. ojciec pracow­
nika - emeryt, mimo wspólii.e 
g 0 zamieszkania, nie będzie za 
liczony do kręgu osób, na któ 
re dzieli się dochód rOdziny. 

Prawo do podwyższonego za 
siłku na br. i wyrównania za 
grudzień ub. r. <>blicza się na 
podstawie dochodów z 1970 r. 
W wytyczDlf<:h przewodnkz~~ 

go Komitetu Pracy i Płac w 
tej sprawie przyjęto konystną 
dla ubezpieczonych zasadę -
wyłączenia dochodów z tych 
źródeł, które członek r_odziny 
utracił przed końcem 1970 r. 
Np. jeśli żona przestała praco 
wać 31 grudnia ub. r. lub 
wcześniej, jej zarobków uzy­
skanych w lll70 r. nie uwzględ 
nia się przy ustalaniu upraw 
nienia do zasiłku podwyższo­
nego. 

W ten sam sposób i w zasa 
dzie tylko raz do roku usta­
lać się będzie to uprawnienie 
na następne lata. Chodzi bo­
wiem o to, by zasiłek ten był 
wartością stałą w budżecie ro 
dziny, niezależną od wahań za 
robków w ciągu roku. -

Przewidziano również sytu-
acje wyjątkowe, w których 
prawo do podwyższonego za.sił 

ku trzeba będzie ustalać w 
ciągu roku ponownie należą 
do nich wszelkie zmiany li­
czebności rodziny oraz naby­
cie łub utrata źródła dochodu 
przez pracownika, jego mał­

źonkę lub dziecko. 

Najbliższe wyplatv pndwyż• 
szonych zasiłków nie będą U• 
zależnione <>d natychmiastowe• 
go dostarczenia przez zainte­
res1>wa.11ych zaświadczeń po­
twierdzających wszystkie po­
wyższe dane, które składaja 
się na obraz dochodów TOdzi­
ny. Wystarczy oświadczenie 
pracownika w tej sprawie 
zo\>owią-zanie doręczenia nie­
zbędnych dokumentów w ter• 
minie późniejszym 



Problemy polityki gospodarczej i zadania ekonomistów 
W 

litając w imieni'll kierow 
nktwa 1pa,rt.ii i rządu e­
konomi:;tów zebra·nych 
na zjeździe, pr-zewodni­

c-zą<:y Komisji Planowania przy 
!Radzie Ministrów w>cepremier 
Stanisław Majewski stwierdz.it, 
że zjazd odbywa się w okre­
sie ważnym dla naszego kra­
ju. Na VII Plenum KC PZPR 
podjęto doniosłe decyzje pol\­
tyczne. W Ich następstwie stoi 
my obecnie przed rozwiąza­
niem wielu spraw ekonomicz­
nych i społecznych. S1>0s()b ich 
ro:i;w!ą<zywania w szerokiej, spo 
łecznej konsultacji nadaje 
szczególne znaczenie twórczej 
dyskusji na zjeździe ekonomi­
stów ora-z pra·cy ogniw PTE 
po zjeździe. 

Przemówienie wicepremiera S. Majewskiego 

Przypominając drogę rozwo­
ju polskiej gospodarki, mów­
ca stwierdził, że w opa!ciu o 
uchwalę V Zjazdu PZPR oraz 
dalsze uchwały partii - podJę 

to szereg decy:r.;ji wytyczają­

cych kierunki wiodące do po 
głębien;a szeroko p<lijętego ra­
chunku ekonomiczne.go i wdra 
żania jego metod do systemu 
funkcjonowania gospodarki. W 
wielu dziedzinach wyty·c-zenie 
tych kierunków jest konkrety 
zacją generalnej linii partii 
przyjętej na V Zjeździe PZPR. 

Przy wdrażaniu tych i<ierun 
kowych zmia·n istotne jest 
zwracanie uwag; na społecz-

ne czynniki I następstwa prn­
cesów usprawniania systemu 
funkcjonowania gospodarki. Do 
realizacji uchwal plenarnych 
zebrań KC, zostały włączone 

dziesiątki tYSięcy lludzl., ,;ole·k 
tywy pnedsiębiorstw, ich or­
ganizacje, a tak~e za1Plecze na 
ukowo-badawc·zę, stowarzysze­
nia społeczne, w tym również 

PTE. 
Kładąc słusznie nacisk na 

aiktywizację społecznych czyn­
ników, na rolę inicjatywy spo 
lecznej w dziedzinie wdrażania 
metod usprawniania i interuy 
fikacji naszej gospodarki., nie 
zapewniono jed.nak fa·ktycznie 
optymalnego wyzwolenia tej 
wielkiej siły naszego U1itroju 
spolecznego. Po wytycleniu 
głównych kierunków rozwoju 
i usprawnieniu naszej gospodar 
ki, szeroka konsultacja z ma­
sami oracującymi w tych dzie 
dzinach w k·tórych mogla i 
powl·nna być przeprowadzona 
- była przeprowadza1t1a fa·k­
tycznie po podjęciu decyzji za 
mia9t przed ic-h podjęciem. 

Przechodzenie w sta•dium in­
tensywnego ro.zwoju na.potyka­
ło na obiektywne i subiektyw 
ne trudności, rodzące napi ęcia 

społeczne. Przy przyjęciu kie 
runków na intensywny •ozwój 
n ie zwrócono dOJState=nej u­
wagi na czynniki przyspiesza 
jące ten rozwój. Przyj:nując. 

slus:mie kierunek na intensyw 
nv rozwój g""1)odar~I. rtie za 
bezpie&zon<) jednocześnie . "'l:Y­
mogu zharm<>niiowania !rtawia­
nych pl"'Zed klasą rdbot-iiczą 
z1tdań z perspektywami wzro­
stu sitopy życiowej, nie zhar-

montzow.ano wzrostu śr<X!ków 
na za-pewnienie r01;w<>ju gosp.o 
darczego ze wzrostem środków 
·spożycia dlla spe>leczeństwa. 

Za<pOWiedź zmian w wymle­
ni<>nych dziedzinach przyniosło 

VII Plenum KC naSi'ZeJ partil 
ora·z przemówienie I sekretarza 
KC Edwarda Gierka. Spotkały 
s i ę one z powszechną aproba­
tą społec~eństwa. 

VM Plenum KC podjęło sze­
reg decyzji dorafnych o na· 
tychmiastowych skutkach oraz 
zapowiedizialo kierunki dalszych 
zirn.ian. Podjęte więc zostaną 
w najblitszym czasie niezbęd­

ne decyzje przecl wdziałające 
wycofywaniu z produkrjj i O• 

brotu poszukiwanych przez lud 
ność tańszych artykułów żyw­
nościowych i przemysłowych. 

Zdecydowano także. że zwięk 

szenia wymagać będą ( nakłady 

inwestycyjne na budownictwo 
mieszkaniorwe. 

chwała VII Plenum KC 

U zaw1era również zaipo­
wiedż zmian w epos::>­
baoh kierowania oroi:e· 

sami spoleczno-goopodar~zymi, 
Z1"powiedź pogłębiania socjali­
stycz,neJ demokracji. m. in. 
dr0igą szerokiego dialogu par­
tii z klasą robotniczą. Pochc>d 
ną tego muszą być nieuchron 
nie zmiamy w metodach zarzą 

dzania i planowania w ogni­
wach i jedlnostkach gospodar­
czych, a więc także zmiany w 
ich funkcjonowaniu. 

W tej chwili znajdujemy się 

w IPOCZątkowy.m stadium for­
mułowania mnian w polityce 
gospodarczej. Wiążą się z n·l· 
mi sprawy otwarte, wymagają 

ce wnikliwej analizy, weryfi­
kacji oraz pozytywnych \ re­
alistycznych propo:zycji. Do 
rozwiązywania takich spraw p•l 
trze,bJ'la jest z jednej strony 
dyscypJ.ina spolecz:na 1 rorwa­
ga, a z drugiej ·- powa:!Jny wy 
siłek myślowy a zdecydow1"na 
wola ddalania. 

Znajdujemy się w trakcie O­

ce.ny i weryfikacji planu go­
spodarcze·go na rok biełący o­
raz przepracowywania ulłoteń 
rorwoju gospodarki na lata 
1972-1975. Opróc'Z zapowiedzia­
nych już doraźnych zmia•n, któ 
re znajdują wyraz w wielu 
dziedzinach planu. wyła:tla się 

kwestia ogólniejsza, dotycząca 
sposobu ustalania celów fina 1-
nych działalności gospodarczej. 
Wzrost dochodu na•rodowego 
jest najbardziej syntetycznym 
wyrazem rozwoju gospodarcze 
go, ale ostatecznym celem pro 
dukcji w. naszej gospodarce 
je1lt coraz lepsze zaspokajanie 
potrzeb '!>połeczeństwa. Na<to­
m iast l<nwestycje, produkcja I 
wymianA S'tanowią środ•kl i sp<> 
soby reah,;acjl te.go celu. 

Ta słus'1Jna zasada nie zaw­
sze była przestne,gana w prak 
tyce, rodziły się tende<ncje roz 
wijania produlkcji dla produk 
<-Jl, w powodzi lic11b 1 wskat-

ników gilnęla sprawa najważ­
niejsza: kiedy, w jaki·m stopniu 
I przy spełnieniu ja.kich wa­
runków wzrośnie poziom ży­

ciowy po.s>.cze:gólnych grup pra 
cujących i całego społeczeń­
stwa. .Dnaczej mów·iąc, chodzi 
o prawidłowe wyważenie pro­
porcji między śre>dikami zapew 
niającymi stały, harmonijny 
rozwój gospodarki a środkami 
przeznacz<>nyml na wzrost spo 
życia. 
Dążąc do prawidłowe.go po­

działu dochodu narodowego na 
inwestycje i ke>nsumocj<:, a tej 
na poszczegóLne grupy spolecz 
ne, musimy W1Szyscy pamiętać. 
te pierwszym i podstawowym 
warunkiem W7:rostu spożycia 

Jest osiąga·nie wzrostu docho­
du narodowe.go, a więc ~oraz 

bardziej efektywne pomonarża­
nie wytwarzanych dóbr i u­
sług. Niech ta podstawowa za 
sada będzie główną wy<tyczną 

w naszym dziala•nlu. Niech się 
stanie pows-zechną, w pełni 
uświadom!onlł prawdą społecz­

ną . 

w strategil rozwoju naszego 
kraju musimy umiejętnie łą­

czyć nasze tradycje i doświad 
czenia z nowymi kierunkami 
działaLności wyłania•nymi prze% 
rewolucję naukowo-techniczną. 
Trzeba przewidywać takie kie 
rU.nki rozwoju techniki i dzie 
d-ziny produkcji, które w pr-zy 
nlokl będą odlgrywały decy­
dującą role i w których nasz 
kraj ma szanse I możliwości 
zajęcia poczesnego miej.se a. 
Jest to zada•nie bardzo złożo­

ne, okres rew<>lucji nauk<>w<>­
technicznej wymaga aktyWne­
go l śmiałego d>:iałania na­
ukowców. lnżynłerów i technl 
ków, ~<>głębionych prognoz t 
analiz ekonomicznych, umiejęt 

ności straite:giczneigo myślenia 

i lJciecy'<iowanej woli działania. 
i podejmowania niezbędnego, 
ade przemyślanego ryzyka. 

Z 
adanie to może l 11owLn 
no być reall.JZO<Wane -przy 
rozwijaniu i zaclemia­
n.iu naszej w .spólpracy s 

krajami socjalistycznymi przy 
pogłębianiu specjalizacji ł roz 
szerzaniu kooperacji z tym.I 
krajami. 

Istotnym stymula·torem po­
stępu technicznego i ekonomi­
cznego jest skuteczny system 
mecha·nizmu wz:rostu plac. 
Przyjęta w decyzjach V Ple­
num zasada sa·mQfinansowa·nia 
wz-rostu płac, a więc uzależ­
nienie w-zrostu zar®ków .załóg 

zakładów •Pracy od osiąganych 
wyników ekonomicZ'Tlych przez 
te zakłady jest niewątp!1w1e 

slwszna. Na'!Omlast rM:Wtąza­
nia przyjęte przy wdrażaniu 

tej za,;ady nasuwają szereg 
istotnych zastrzeżeń. 

Dotyczy to zwłaszcza s-zt:rw­
no ustalonych granic wzrostu 
wyinagrodzeń oraz nad.miernej 
złoż<>ności tych re>związań. P<> 
trzebne są więc konstruktyw­
ne zmiany tego S)"9temu pro­
wadzące do rzeczywlsteg<> 
wzrostu inicjatywy, w WY'ko­
r-zystaniu rezerw, a zaraze,m u­
suwające b-ariery wz:rostu za­
robków uzasadlllionego Wtt'o­
stem wydajności pracy l wynl. 
kami ekonomie7mymi. 

Pema Skutecl'Jllość bOdłców 
materia}nych występuje jed­
na.k wtedy, gdy za wynagro­
dzenie otrzym&ne u pracę mo 
żna otrzY'mać 'l1<ł rynku po.żą­
da,ne towary. A'by wyjść temu 
na1Przeciw. vrr Pl<!num KC 
PZPR zaleciło wzmożenie pro­
du1tcji arty1<ułów ry.nkO"NYCh I 
szybszy rozwój astuig. Rząd po 

Aktualna sytuacja 
handlu wewnęlrznym w 

(Dokońerenie 21e 9łr. 1) 

wymaga.ją przestoje w pracy 
h.andlu na skutek prizedłuża.ią­
cych sie remontó·w i inwenta­
ryzacji. Sprawniejsze musi b:Vć 

zago.sPo<l.arowyw&n.ie odd•awa­
nych do u2Y'tku lokałi skleP<>­
WY'Ch z nowych inwestycji. 

Przy rea'1i'Zac:il tyeh zadań 

duża rola przY'Pada organom 
prezydiów rad n.<łrodowyc·h. któ 
rym PoWierzono koord:v>n ac je I 
nadzór nad dziaołalności.ą nie 
tylko orzedslebiorstw tereno­
wych pOdległych or~nizacvjnie 

radom n.;trodow:vm . ale W'SZY'St­
ktch przedsiebioN<1lw dzia.t:ają­

cyeh na Ich terenie. bez w~e 
d>ll na ich or~;lne 'POd­
porzad.kow.anie. 

w dyskusji, która WY'W'i~a 
ste PO referaele min. E. Sor.:naj-

d-ra, ~ terenu ~­
lili się swymi u;wagami, do­
świadc.zen4am.I i spostr?JeŻoola­
m•i. dotycz.ącymi pracy i:mzed­
siębiorl>tw handlowvicłl. Dy>i;ku­
sj.a p0twierd'li.ła słusmooć kie­
runków działa1t1ia podjętych 

przez resort handlu weWl!'lętrz­

nell<> i cen.tra.le 9!J'Ćlłd7..iek:.ze 
oraz ()Ce!\ę sytuacji rymkowel. 
Wiceprzewodni~acy prezydiów 
wojewód?Jkich rad na.rodowych 
d.a>ll wyraz pr-zel<on.aniu, że za­
d.a nia. h.aindJ'll na I !<-war tał 
1971 r ~ j.aik i n1t cały rok W7l 
ZIOSta.ną wykon.ane. Zarów;!I<) w 
wystą'l)ienJ.u miinistra, Jak i w 
d?Sk'Usji Podkreśtamo wtaścirw11 
postawe wi"!'kszości praco-.i­
k6w haind•lu i ich za...,gażowa­
nie, które przyczyniły s.ie do 
WYk0111&nia trudnych zadań ben· 
dlu w 1970 r. 

* SPORT * SPORT* SPORT * SPORT* SPORT * SPORT* SPORT * SPORT 

14 klubów t.yiwiarze z 
wulczq o lylulv 

. , 
m1slrzow Polski 

Do mistrzootw POll'Siki. w Jez­
d21ie figurowej na łyżwach zgło 

szono zawf)dnkzki i uwodni­
kÓW z 14 klu.oow. oto !lista star 
towa z,awodnifków w poszczegól 
nych konkurencjach. 

Jazd.a Indywidualna kobiet: 
H. S-zczyrba, A. Nurczyńska, M. 
Michaua•k, J;l. KosoW!Ska, M. Sie­
lewicz, B. W.annińska. A. Za­
wada:k.a, B. Wolińska, z. Mular-

czyk. E. Łuczyńska. E. Ciszew­
ska, E . Krysz.kie·wicz. M. Ka.miń 
ska, M. Rosmanska. K. Piotre>w 
ska. B. Boczyńs•ka, J. Lechlieka, 
M. Kala.. u. Zielińska, M. Nowa 

· ków1t1a. M. Lewandowska, E. 
Maciążek. W konkUJrencjt tej 
sta.rtow.ać będą 22 łyżwiarki. 

Jazda indywidualna meżczyzn: 
J. Tascher. M. Dobiecki. W. 
Wołoszyńsk:ii, A. Kempiński. L. 

Po słabej grze hokeiści ŁKS 
ulegli Podhalu 0:3 
W rewanzowym 51>ot1<.aniu o 

mistrzostwo ekstraklasy hoke­
jowej t.KS przegrał z Podha­
lem Nowy Targ 0:3 (0:2. 0:0, 
o:l). Bramki roobyli: w 1 min. 
Kacik. w 4 min. Badkiewicz. 
w 4i min. Ziętara. 
• Zespoły wystąpiły w tych sa­

mych składach co w środę. Sę­

dzi<>walii T. Sylwester i J. Wró· 
bel z Katowic. Widzów ponad 
5 tyS, 

Bardro brzydkie to było wi­
d<>wi1'ko. Wydawałoby się. ze 
bądź co bądź Czołowe zespoły 
ekstraklasy powinny zaprezen­
tować hoke.i na wY"S<>kim po­
ziomie, przynajmniej tak jak 
w środę. Tymczasem zamiast 
gry Qlirladaliśmy bójki i roz­
myślne faule na lodowisku, nie 
mówiąc juQ: o słabym poziomie 
calego meczm. Jeżeli t11 droi:a 
chcemy odbudować pf)!Ski ho­
hej. przyS'Złość tej dyscypliny 
sportu p,rudstawtia sie bardzo 
mizernie. 

Oceniajl!JC wezon.jhy mecz 
trzeba jednak pocJ.kreśllć. ie co 
ści1! byli zespołem lepszym I 
wygrali zasłuzenie. S7:cz;e1tólnie 
górowali oni nad łodzianami 
szybk.o5cia i dokladno.ścia po­
dań, pod którymi to względami 
hokeiści t.KS WC'Wraj wyraźnie 

zawiedli. stad ich prz~rana. 

dwóch bramek przez Podhale, 
!odzianie mieli szanse odro·bić 
straty. ale strzały Odorowicza. 
Lejczy'ka czy J. Stefaniaka by­
ły bą.dż niecelne badź obl'O'Dio­
ne przez bramkarza itości Po­
lakiewicza. Od dru!l'iei cześci 
meczu na lodowisku rozpoczęły 

się bójki i <>Stra J!'Ta d<>min<>­
wała do końca sp<>tka.nia. 

W zespole ŁKS wyróżnić na­
leży Kosyla, J, Stefaniaka, 
Kopczyńskiego i Pokorskiego, 
natomiast zawiedli <>brońcy. W 
drużynie gości na wyróżnienie 

zasłUiYli Kokoszka oraz L. To 
kan i Badk.iewicz. 

(ms) 

W ś-rodowyim st><>tkanłu Bałl­
don pokonał Lei:"ie 4:3 (l:O, 1:2, 
(2:1). A oto wyniki wczoraj­
szych meczów: 

Górnik - Naprzód 2:2 (1:1, 
0:1. l:O). 

Baildcm - Legi.a 8 :3 (1 :1, 4 :1, 
3:1). 

GKS Ka<t<YWice - Pomor>za­
na.n 6:3 (0:2, 4:1. 2:0). 

Unia - Pol~a 2:4 cę:ft, S:.1, 
0:3). 

W tabeli prowadzi l!lalldon 
- 24 pkt, przed Podhalem - 22 
pkt„ Naprzodem - 2J pJct I 
ŁKS - 20 pkt. 

Jaonkowski, A. Scibic>r. J. Woliń 
ski, M. G.awrysz, M. Chwalenko, 
A. ZajączkCYW1Skli, E. Augustyń­
skli., J. Cza.ka.n, M. szmuche.rt. 
Ogółem zgłOS7h!IO 13 Z81Wodni­
ków. 

Pary spot1owe: T. Skrzek -
P. Szczy.pa, A. Chode>rowska -
J. Grzegrzółka. Gr. Osm.ańs•ka -
A. Brooec·k.i. E. Prutek - M. 
Setok. ZgłOS?JOn<> więc tylko 
4 pary. 

Pary tanecme: J. Mori:ejko -
B . Czakan. H. Gord<>n - W. 
Bańkowski. E. Kot.odziej - T. 
Góra., T. Buda.szewska - W. 
Bieniek. T. Weyina - P. Bojań­
czyk. M . Weyna - J. Bojań­
czyk, z. WeY'r!a - J. Gawiński. 
Ogó.łem 7 pa<r, 

Mis,trzostwa rozpaczną sle d.Ziś 
o godz. 7 rano w Palacu S·porto 
wym jaed.ą <>boWiązkową par 
sportowych I taneclltlych, O ge> 
dzinie 17 nasta'Pi uroczyste 
otwarcie mistrzo&tw. 

Siatkarze Anilany 
powró cm z CSRS 

Si.abkairze lód!zkiej Antfilany 
przebywali oeta.bndo w CSRS. w 
Gotwaldowie rozegra.U o•H dwa 
spotkania z czwartą drużyną 

tamtejszej Il lig1 TJ G<>łlWaJdo­

wo. Jeden mecz wygrali łodzia­

nie 3 :2, w rewanżu pnzegtrali 
2:3. 

Sport w szkole 
W ubiegłym miesiącu w Ło­

dzi. rozegrano na szcze·Mu na­
szego Ookrę111U kore6-ponde.ncyjne 
zawody w pł:rwaniu o puchar 
ZG SZS, 

Z•wycięży>lo XXI LO - 4393 
pd<!\~ pr2Jed DLI LO - ł329 pdtt •• 
V LO - DIM pkt., XXIX LO -
2l'IW c>kt. 

Siatkarki i siatkarze U Ugi 
rozpoczynają 

boje mistrzowskie 
W n.a.jbli.:i:szą sobote i nied.zie­

lę 9 i 10 bm. rozpoezynają się 

rozgrywki d1rugiej rundy II li­
gi sia.tka·rek i siatka.rzy. 

Lider ta.beli. sia<tkarki LKS, 
gościć będzie u siebie MKS Pr.a 
ga Warszawa (poczatek spotkań 
w hall t;KS przy Al. Unii 2 o 
gooz. 16.Jł i 12). 

Rezerwy Startu również ~rać 
będą przed własną publicznoś­
cią. W sobotę <> gooz. 17 i w 
nie<! z;lelę <> gC>dlZ. U, lód.z kie 
siatkarki grać będą z gdańską 
Spójnia. 

W obu mecz..ch faiwo~kami 
są zawodnic'Lki łódzkie. cho­
ciaż przeciwniczki naszych siat 
karek nie należą de> naj1lł.ab­

szych zespołów d1rugie<go fro.n­
tu. 

Natomiast n.a wyjeździe wy­
stą-pią siai\karze Anilany. któ­
rych czeka trudne s1>0tka.nie w 
Zegrzu z LKS Mazowsze. 

Ekstraklasa sia-tk.a.reik i st.ait­
karzy rozl)O<CZyna dJnlgą rundę 

16-17 bm. $n) 

Dziś Puchar 
„ ftqzUJolenia 

w piłce ręcznej 

Dziś o glOd.-z. 18.30 w hall LKS 
przy al. Unii 2 I'Otl.poczyina się 
VII Międzynarodowy Turniej 
Piłki Rę=ej o Puchar Wyrz,wo­
lenia Lodrz.i. W tego.rocznych za­
wodacil ud2ial we-zmą: plerwsz,o 
ligowy res-pół jugoo}<>wiańsld że 
Jeznicar (Sarajewo), Pogoń (Za 
brze), Slą&k (WTOClaw) 1 Ani­
lana. 

Dziś, w ple!'WISZym dn1u ~ 
dów grają: żel&nicar - SJ.ąsk 
i Pogoń - An!lana. 

SIARA W GORNiltU 

deJm...ie 'W tym kierunku • od­
powiednie przed<sięwzięcia, Ale 
problem jest szer<Szy - wyla­
nia się mia•now icie .k>wes.tia, 
jailt zapew:ni.ć długo.talowy szyb 
kl rozwój środków 1produkcji i 
przedmiotów spożycia, j&k 

· sprzi:gać co.zwój eksp<>rtu i im­
portu z rozwojem kraju i za­
opatrzeniem rynku, jak zbu­
dować racjo.na1ny system 1tształ 
!owania cen i płac, jak upew 
nić rÓW11lowa.gę ry·nkową. 
Ważną też sprawą jest ochro 

• na k<>nsumenta przed pogar-
sza.n.iem jakości wyrobów, !llllia 
ną B1Sortymentu oblic-z<>ną tyl 
ko na U'Zyskiwaill•e wyższych 
cen, wpr<>wadzel'l'iem n.a rynek 
wyrobów niellostateczm.ie spraw 
dz<>ny.>h. 

Oto najwaa:niejsze, Choć by­
najmniej nie wszystJcie prObłe 

my polityk.I. gO!l!>odarc-zeJ, wy 
magające opracowań ekono­
micZJ'lych za;ówno teoretycz­
nych, J.a.k i dających ,podsta­
W4: do k<lllkretillych rozwiązań 
w praktyce g09p0da,rczej. 

W toku dyskusji przedzja.zdo 
w~ wysuwano postulaty wy­
razneogo podziału kompete.ncji 
i od.powied:oi.a·l:no8ci poszczegól 
ny>ch ogniw g~podarczych i 
kierujących rumi l\Jd%.i. Sze­
re.g o,peraty-wnych, cz<;sto d·ro 
biaąiowych decyz,id przesuwa­
no na wy:bsze szczel>.le zaną­
dzaonia, wyw-Olłlljąc, proces nie 
potrzebnej cenitraU-zacjl. Na 
sk!utek tego rzeczywiste kompe 
tencje . k1erownikow jednostek 
gospodarczych są często za wą 
5kie w stosunku do zajmowa­
nych przez nd!c.h sta.nowisk; a 
przede wszystkim nie dość spre 
cyzoowa.ne, dotyozy to ?l'aktycz 
nie wszysbkich szczebli urzą­
duinie. Od-Ooija się 1iO na pro­
cesie przyigotowa'll;a decyzj.i i 
na ich tr 8'fności. 

Nadmi&'lle ~nie decyzji 
fta wyższycil szczebla eh zacie­
ra .ro:ilni.ce w podejmowaniu 
decy:!lji makro- i mid<r<>ekono­
micznych, a co najwaroiejsze, 
hamu(je inicjatywę, osłabi.a po 
czucie odopowied~al'll08ci t ro­
d0i ,przesla n'k>i do hOłdowania 
asekuranctwu. U.stalenlie zakre 
su rzeczywistych koaneptenecji, 
wtaściWY'Ch dla poszcze.gól.nycb 
szczelbl!i zarząct.zania gos,poda·r­
ką, re<Spektovi.:ainie tych .kom­
petencji oraz dopusz.cza.nle u­
zasadinionego ryzyka po<Winno 
być z jednej strony procesem 
wery.frl!k uJ ąc ynn przyda tno9ć 
kadr kierownic.zyctl, a z dru­
giej - podsta!Wą racj.on.alneg<> 
działania. 

J 
est niewąt9)iw,m :tail;:­
tem, że ndeza.dowalający 
w wielu ogniwach .na­
szej gcspodarki póziom 

orc...nizacói i. -zarządzania jest 
jed.ną z przyczy.n n4edostatecz 
neJ efektywności gospodarowa 
ni.a t barierą dalsze.go ~=wo­
fU. Tym sprawom n.aleQ;y w 
naj'bUższy:m c"""'ie poświęctć 
aczegći~ -agi:. 

~ując prob}ern.aty'lcę do­
skloinaJen.ia mebod zar:ządrz.a.nia i 
mecha.n.i:zmU flunlrej<>i'J.owanJ.a na 
s-zą gospoda:r~ chciałbym jesz­
cze raz podkreślić potrzebę 8lU! 

rokiej I i<lon9truktywn~ d~ 
sjl., pnoowada.ącej do nowych lep 
szych ro<l;Wią.zań orgain.izaJCY.i­
nych i elroniomi.c2lllych. W po­
szukiwani.ach tych powlilmlśmy 

Wyo~tać własny dorobek i 
własne dośWiadczen.ie oraz dJOirO 
bek innych br.amieh krajów n.a 
które musi.my 21W\l'laCać większą 
uwagę, stuctiJo.Wać bard'Ziej wni­
kliwie i przejmować te> oo jest 
sprawdzone i nadaje się do za­
adaptowania. 

Zmlia.ny zachodzące w naszej 
go.gpodoaroe na:rod<:J1Werj t syste­
mie jej funkc;i<>n<>wainia stawia­
ją przed elronomistami jalrośoi.o 
wo n-O'We, odpoWiedzi.al!ne zada­
nia. Powstaje system nie ty!J«> 
sprzyjający ale wręcz wymaga. 
jący storowMl.ia ra.chtmlru eko­
nomicznego w wyborze I podej 
mowaniu decyzji gospodaT"CZych. 
S2le9ciolet:ni ~ tunlrejOOOIWa­
nJ.a służb ekonomicznych upo-

Dnia 
1'JD1Arł 

ł1 

C stvcaiia 1971 roku 
fta&"le.. przeżywssy lał 

MIECZYStAW 
WYSOCKI 

PoCneb od~ sie dnia 
9 stycznia br. o godz. 14 z 
kaolicy ementana rzym.-kat. 
orzy ul. Ocrod<>Wej. o czym 
zawiadamiają J)OZ09tałe w głę­
bokim :i.ala 

ŻONA z DZIEC'MI 

DDia S ńvcznia 1971 roka 

zmarła. w wieku 59 la<t, mo­
ja najukochańsza żona 

S,łP. 

STANISŁAWA 
SKALIŃSKA 

s domu STRZELECK.A 

POllT:oeb odbechie aie I sty­
cznia br. o godz. 1ł z ka pli­
cy anenta·~a na. Mani„ o 
czym 1><>wiadainia K~ew.nyeh 
i ZDajomycb. 

MĄŻ z RODZINĄ 

wa.żn;la óo stwierdlzen.!a.; Ze Ich 
ranga w jed:n.ostkacil gospodar­
czych jest coraz Większa. Wraz 
z urnacruia.niem :roli rachu.n.ku 
ekonoonl.cznego w systemie funk 
cjonowBltUa naszej go.spoda.rki 
będzie W2lrastać ro.la elro<n.omi­
stów. Bard'Ziei sprzyj.ające wa­
runki mogą bYć także stlw<>rzo­
ne d'l'O!!ą odpowiedni.eh decyzji. 
R-ząd doceniając rolę eklonoml 

stów rozpatrzy przychylnie sze­
reg postulatów wysuwanych 
przez środowislco ekonomistów. 
Do ze.spotu tych spra.w należą: 

uporządkowaniie nomenkla­
tury stanowisk ekOl!l.omic:mych; 
tak, by precya;yjn.le o.la'eślaJ.y 

e.ne charakter wy.konywanych 
czynności; 

&korygowanie wymagań 
lcwa.11.fi.kacyjnych do<tyczących 

kierowniczych stanowisk ekono 
m!cznych; 

- roZWiązanJe sprawy tytułu 

ekonomisty i jego ocllir'O'l'.ly praw 
nej. 
Ta.kże inne spraiwy elronomi­

stów. 97Jeroko pc>1M1SZane w dy_ 
skusji przectzjaroowej w wa­
szym środowlsku ja.k I po.ruszo­
ne w t.oku '1.ja-zdu, będą Wni­
kliW!e rozpatrro.ne przez oópo.. 
Wiedntie organy rządowe. 

P 
ozwólic:ie jectnaJc podkre­
ślić, że a.n.i przerz chWiJę 
nie woln.o za.pominać, że 
noW>OC7.eSna, coraz bairdzt ej 

zlOIŻona struktura i problematy 
le.a gospodarki wymagają oclipo· 
Wied!nio pogłębio.ne:j i stale do­
skonalonej wi.ec:lzy ek<>IlOIIl.icz­
nej, wnde::lętnośoi szybkiego i 
elastycr.nego przestawi.and.a się 

na reail:Lzacj ę nowych cel.ów i 
wylrorzystan,t,a mooli<wo6ci tklWią 
cych w stale .zmlenJ.ających się 

waa:un.kacll. 
IIlltegracja zag.adrueń postępi\1 

tecnn.Loznego i elooonom.iC2lllegO; 
lroni.eczn.o.ść wta§ciwej współpra 

cy inżyniera 1 ekOł'l-OllTtisty Jest 
Istotnym wM'Wlik!iem wzrostu 
efektywności naszej gospodarki. 
W świetle powyżsireg,o słuszne są 

te postula.ty dyskusji P!fZed2jaz 
dQwej, które móWily o potrae­
bie ścisłego s1roµ.rzenia dzi.ała­

rua w za.k!resie po.stępu bechn·iC'Z 
nego z po.stępem ek~ 

organizacyjny.ro. l>o•WllmO to tak 
że m.ad.eźć wyrarz w odlpOIW:ied­
nieb prreplsach. Kryterium oce 
ny uspra.Wlllień zairówno z za­
kresu teclmLki jak i ekOIIlomikl 
i ocgan.izarji poWi.n;ny być ooią 

gane lrottyśct ekoonoaniczne, w 
m:erokim znacreni,u tego sl:owa. 

Przecho<l.ząc oo spraw badań 
naukowych 116leży stiw.ierduć, że 

w po!&k:lej nauce elronomi>cznej 
nie ukształtował się jes=e wy­
raźmy status ekonomiC2lllych ba 
dań stoeowanych. Odc:ziwwa się 

zwt.aszcza brak systematy=ych 
badań emplry>oznycl\ dających 

pOdstawę dla podejmOJWanrl.a 
optym·alnyich decyzji g.ospodiaT­
czyich. Sfera goopoóarClla nie 
zawsze poiirafila sta'Wiać za.mó­
Wiem.a woobec nauki i nie za.w­
sz.e: U>m\.ala. k!cxrz.ystać z po«n<>o 
cy naU!kl. 

Stera nauki z jednej 91'r>ony 
Clerpi n.a nledOGtatecznle rozwt 
nięt.e zaplecze badawcze, z dJnr 
giej nie UlWSTA? podejmuje ba­
da.nla najbard:!llej potrzebnie dla 
praktYkl gospodarczej. 

O 
oena wspó!dlzhalanta nauld 
i praktyk.I oraz przs:lsta­
Wienie k<>nSllruktywnych 
pr<:>po.zycji w tej dlziedru-

~ie jast jednym z waimych za­
d.ań zjaZd.u elronomistów. 
Wsk.azując na wagę zadań, j.a. 

kie stQ,ią przed rzeszą ekonomi 
stów pol&lmch, Wicepremier Sio. 
M.aijews.Jrt st~l, że docenia 
Jąc dotychozaso<wy dorobek PTE; 
jego wysoką użyteczność spol:e.. 
cz.ną oraz w śwloetle za.dań &to­
j ących przed towarzystwem r.ząd 
zamierza w najb!iźszym czasie 
na.dać PTE status sww'arzys.ze­
nia WyŻS?Jej użytecrmi.ości publi• 
cznej. 
Kończąc SW<>je prmrnówieme 1 

tycząc zjaax:l<>iwi owocnych obrad 
Wicepremier St. Majewski po­
Wiediz.ial: jestem glęl>ok<> prze­
konany że wasze stioiwa:rzysze­
nie, szerokie rz.es.ze polskich eko 
nomlstów jes:zcze aJctywniej włą 
cui się w realizację zadań sta­
W'ial!lych i:mz,ez kierowniczą silę 
narodu - Polską Zjecla1.ooczoną 
Partię Ro.botrnczą. 

W dniu 6 stycznia 1971 r. 
zmarł. Dn długich i cieżkich 
eieririeniaeh. przeżywszy lat 
SO 

HENRYK 
WALCZAK 

P<>l!'Heb odbedzie się 9 sty 
cznia hr. o godz. 15 z kaplicy 
ementar-za na Dolach. o c-z,ym 
zawiadamiaja P~ w 
dębokim talu 

ŻONA.i SYN, C0RKA, 
ZIĘ\; i WNUCZEK 

Dnia S stycznia 1971 roku. 
no długich ciernieniach zma­
rła. 01>atr-z<>na św. sakramen­
tami, przeżywszy lat 85 

S. łP. 

ANIELA WĘŻYK r, 

z d- KARDYNI 

Pocrzeb <>dbedzie sie 9 sty­
cznia br. n i:t>dz. 15 z kaplicy 
cmentarza św. Franciszka na 
Choinach, o czym powiada­
miają ~aźeni w głębokim 
smutku 

SIOSTRA, BRAT I RODZINA 
Jeszcze pierwsza tercja mogła 

się jako tako POciobać, ~yź 
było troche gry. Po strzelen.iu 

Jutro I pojutrze hokeiści ŁKS 
kolejne mecze m~sbrzoWSkie ro­
zegrają w, ~arsuw;ie :& -~ 

Nauczycielami wf. w XXI LO 
są mgr mgr SllwedoWlll!a 1 So-
~ ' 

Prz:ygo<bowuj ąc się do 91)<113<at\ 
o PZP Gómik Zabrze postano­
wił wzmocnić swój ze9PÓł. Po­
zyskał on Ollt•tnio Siill'r~ z; .Unii 
~ :;::-,t..11„„„„„„„„„ ... „„„„„„„„„ .... 
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ŁZPP po modernizac;i 
30 grudnia ub. rok'U oddany został de eksploa­

tacj.i jeden z nowych budynk&w Łódzkkh Zakła­
dów Przemysłu Pasmanteryjnego orzy ul. Sr e.b­
rzyńskiej. Obiekt najn9wocześnie.lszy ·w kra,.iu, a 
nawet w Europie. 

Ob1-ekt składa się z trzech ha.i produkcy1·nych 
ina oiętrac h, na parterze umieszezono magazyny 
szatnie, pralnię, pcasowalnie i cerownię ubrań 
roboczych c>raz komórkę wzorC'U.1"~a. 

P ierwsze piętro zajmuje tkalnia zaka,rdowa: 
n.a j:vieksza w Polsce 1 w Europie. wyoosażona 
w 95 kros ien prod·ukcji szwajca:skieJ. b.ardzo no­
woczesnych, ummliwiających komponowa·nit- roz­
lkz;nych wzorów w róż.nei i boi?a tei kolc>-yzacji. 
Krosna te pe>zwalaja ta·kże nrzer'l1biaf wszvstk.ie 
rodzaje przędzy. 

w tka~m igło-wej prćl<'uie 4110 krooten angiel­
skiej firmy „B<>nas". Wyro.by z tych krosien 
przeznaczone są wyłącznie dla przemysłów: ga­
~anteryjnego. C>dmeżowego . skó:za-negc> 1 dz!ewiac­
skiego. W ro-ku 1974 tkalni igłc>we i P'"LYt>t!<lzie 
jeszcze 300 krosien równ1ei ty'OU .. Bonas". 

Obecn·ie w zakładzie pracu.ie ZOJI\ t>Sób. Dzieki 
dalsze) modernizacJi ta sama •kzba z.atrudnio-
nych produkow.:ić bedzie w roku 1975. wedtue: 
przewidywań, 62ł mln m-etrów. (eo) 

Z troską żvwotne sprawy mieszkańców 

Qziel • n1cowe kont erencj e PZPR 
no Bołudoch -I Widzewie 

no m. in., iz zadaniem instan 
cJi par~yJny~h powinno stac 
się dą,..,n,e '10 poprawienia plac 
w przemys,e lekl< ;m i „poa­
ciągn.ę".a " ich do sredn.iej kra 
Jowe; (dęlega: ZPB im. ~a.r­
chle •;s«1egu). Pozoscah mowcy 
pod:i:reslaii. kon ieczność szero­
kiej oodoLnej krytyki i możli 
wJsci podeimowan:a jej bez ry 
zyka - co wymaga stworze­
n ia odpow •edn;ej atmosfery. 

W konferencji sprawozdaw-
czo-wyoorczej na Batuta.eh u­
dział wziął przewe>dn:czący Pre 
zydium RN m. Łodzi - Ed­
ward Kaźmierczak. 

Do konano wyboru nowych 
wradz partyjnych dzielnicy. I 
sei<retarzem KD PZPR Bałuty 
został Czesław Karbowski. 

(AP) 

mo wszystko jednak w dal­
szym ciągu Dziel.ni cowa Rada 
Narode>wa ma poważne S:topo­
tY z przydzieleniem m!es1'kań 
kwaierunkowych rodzinom n'lj 
niżej uposażonym, w da!szym 
cią.gu najuboższa to w Lodzi 
dz:elnica pod wz.ględem ilości 
lokali gastre>nomicznych. Nie­
poke>je władz i mieszkańców 
wywołuje usprawiedliwione z 
powodu braku mocy przerobo­
wych. ale fatalne w skut!ra.cll, 
niewykcmanie planu remontów. 

Wprowadzenia do dyskusji 

Cenna inicPaływa łódzkieao ,.El domu" 

waertsu;ąca i rzeczowa dy~ 

kusja nCt. wcz..orajsz.ej dL.l.eln:.co 
weJ K:uniere1H!Jl spr a Noz:.ta w­
cw-wyoo rc zeJ PZPłt na i3alu­
iach n.e do<yczyla po<;;Ly wo-.v. 
Nie braK ich w dZ:.dłaa!noSl..!l 

tanlteJ:.iZJ-C h o r ganiza-cji partyj­
nych. Dyskusja t.oncentro-wała 
s.ę Jednak przede wszyst«:1m 
na negatywact1, w mysl wysu· 
wa·neJ niemal prLez każdego 
mowcę zasady koniecz.no~i mó 
w~en1a prawdy w oczy. ;:,tano­
wiljcej zdrową reakcJę na do 
tychczasowe dążenie do ~pra­
w1a n:a dobrego wrażenia z.a 
wszelką cenę. nie zawsze ma ... 
jące w,ele ws µolnego ze sz.cze­
rym roz.Lczan iem s:ę ze Nszy­
s ck1ch spraw. Wstępem d<> tej 
party;neJ dy.;kusji było omo­
w .ente najważruejszych o ro ble 
mów gospodarczych dzielnicy 
przez I sekretarza KD PZPR 
Bałuty Cz. Karbowskiego. 
Są to sprawy inwestycyjne 1w 
latach 196&-"/0 wybudowano 
tam 30 zakładów przemysł9-
wych, baz magazynowych i 
transportowych, a aktualnie 
kontynuu je s ię budowę 7 du­
żych obiektów) - sprawy zw:ą 
zane z eksportową produkcją 
bałuckich zakładów i wykor<y 
s tywaniem wszelkich rezerw 
tkw !ących w różnych dziedzi­
nach przemysłu. Następni e o­
becny na konferenc}i I sekrc• 
tarz KL PZPR - J. Spycha.I­
ski poinformował towarzyszy 
0 przyczynach, które doprow~ 
dziły do wydarzeń n.a Wyorze 
żU akcentując przy tym takie 
momenty jaK oderwanie ~:ę nie 
których prze<'lsiawi<:ieli najwyż 
szych władz partyjnych od kla 
sy robotniczej, odizolowanie 
się od jej problemów, centra­
liz,m w pooejmowaniu wszel­
k ich decyzji gospooarczych i 
politycznych. n :eliczenie się 
z Informacjami oddolnymi do 
tyczącymi ekonomic:mej sytu­
acji poszczególnych reg:onów 
\ in. W dyskusji pcświęcono 
wiele miejsca sprawc>m inwe-

• * • 
Wpro-wadzające wystąp1enie 

I sekretarza KD PZPR Wi­
dzew - A. Promińskiego było 
kwintesenc;ą obszernego ma·te­
nału sprawozdawc1,ego przed­
stawionego dele.gat<>m na w~zo 
rajszą XV Konferencję Spra­
wozdawczo-w y<borczą organiza­
cji partyjnej tej dzielnicy. O­
statnie 5-lecie było okresem 
istotnych zmian w przemysi:>­
wym i k<>munal·nym życiu Wi 
dzewa. Działająee tu zakłady 
- w sumie 25 pcwatnych jed 
nostek gospodarczych - wy­
pracowały w tym okresie ?;3-
proc. wzrost wartości produk­

do-kona! sekretarz KŁ PZPR -
M. Kuliński naswietlając pew­
ne a»pekty pc>litycznych I go­
spodarczych wydar•en ostatnich 
tygodni. Cała zaś dyskusja 
ko-ncentrowała się wokół <>b~­
nych i przyszłych zadań i mo 
żliwości - konkretnych ! ogól 
nych. Tym ostatnim dała m. 
i.n. wyraz H. Guzicka - I se­
kretarz KZ PZPR w ZPB im. 
1 Ma.ta, stwierdzając m. in., ze 
oceniano dotychczas wykonanie 
wskaźników zapominając o o­
cenie a tmoofery towarzyszącej 
tej działalności. „Stare" części zamienne 

W obradach konferencji wi­
dzewskiej udział wziąl członek 
Egzekutywy KL PZPR - red. 
Sergiusz Kłaczkow. 

Nie ()dbywa ,;ę to IDO'le w 
t.ak1 sposób 1 w t.akim tempte, 
jak byśmy sobie my klienci 
życzyli. memn 1e.l jednak orze­
mysł co pewien cz.as wprowa­
dza innowacje kon.strukcyine d<> 
sprzętu e:osoodarstwa domowe­
go, który produkuje. W ślad z.a 
tym do specjali.stycznee:o przed-

ifilml 
Wczoraj w Łodzi o godz. 21 

temperatura wynosiła 13 s,t. C. 
Dziś zachmurzenie ni-ewi-elkie 
i umiarkowane. Temperatura 
od -18 do -8 st. C. Wi<itry u­
m '.arkowane z kierunków po­
łudniowych. Jutro zachmurze­
nie umiarkO'Wa.ne. nieco cie­
ple.I. 

Słońce za.Idzie driś o 15.49, a 
jutro wze.idzie o 7.48. 

Imieninv <>l>Chod~ Seweryn 
i Mści.sław. 

ROllKI\ 
W.W.IP~D&OW 

e Przy zbiegu ulic Promiń­
skiego i Milio•nowe.f Leokadia 
Z. lat 28 (Wici 28) przechodząc 

nieostro.inie Jezdnie wpadł.a 
pod samochód osobowy dozna­
jąc oe;óln:v-ch obrażeń. Poszko­
dowaną przewieziono do szpi­
tal.a. 

.• Na ul. Rzgowskiej 59-let­
ma Helena A. (Gra.tyny 23) 
przechodząc nieostro.tnie jez;d­
nię została potrącc>na przez sa­
mochód cieża<rowy. z ogólnymi 
obrażeniami przewieziono ją d-0 
szpitala. 

e Samochód ciężarowy ude­
rzył na ul. Kopernika przy Ka 
r<>lewskie.i w przyczepę tram­
waju. Ofiar w ludziach n.ie za­
notowano. 

e Autobus MPK orzy zbiegu 
ul.1ic Zachodniej i Ogrodowej 
zderzył się z samochodem oso­
bowym, Pojazdy zosWy usz.ko.­
dzooe. 

e Dwa samochody. jatkie zrle 
rzyły się przy zbiegu ulic Głów 
nej i Targowej, zatarasowały 

jezdnię, na s·kutek C'lego or-zer 
wa.n.a została na 15 min, lrolnu­
nikacja tramwajowa. 

e Z nie wyjaśnionych porzy­
czyn wykoleiła si.e na pętlicy 
przy Kolei Obwodowej przy­
czepka tramwaju. US'tlnięcie 

skutków awa.rid trwało 105 mi•n. 
Tram wa.ie doje.ż>dża.ły tylko do 
Ronda T~owa. (kl) 

wego .iakim jest •• Eldom" do­
starc za.r.e były cześc.t zamienne. 
Wszakże 01e przepro-wadzano 

u.przedni<> odJX>Wiedmch badań, 
które pozwo-iiłyby ustalić. któ­
re z elementów zui;ywają się 
najczęściej. a które nie zużywa 
ją się lub nie psują praktycz­
ni-e w Ojl;óle. Posłuzmy s,ię tu 
.. klasycznym" przykładem wv­
żyma-czki. .,W ramach" czt::śc1 
zamiennych przemysł dootarczał 
do nich obydwa wałkd gumowe: 
górny t dolny. Podczas gdy zu­
żywa się tylko dc>lny... Maga­
zyny zaś z.apełniały komplety 
"bydwu wałków. 
Sprzęt dawme.i orodukowanv 

po-wolt v;ychodzi z użycia. zastę 
powany i.nnym. nowszym. Przez 
pewien Jeszcze czas istnieje za 
potrzeoowanie na cześci zarnien 
ne do iego napraw, ale P<>tem 
ma!eje ono praktycznie do ze­
ra. W ma'l(a.zynach leżą wiec 
(nie tylko w Lodzi. a.le w ca­
łym kraju) m. iin. pralki SHL 
starego typu, wyżymaczki. Z<l­

SJ>OłY pi<>rące. elektryczne SU­

szarki do włosów w postaci... 
komoletów cześci zamiennvch. 
Nikt sie .}uż o nie nie dopo­
m~na i właściwie. aby 1.1,Wolnić 
magazyny. naletał•>bV na.tura.Jna 
koleją rzeczy sprzedać ie na 
ziom ... 

W łódl2lk'im .. Eldomie" U30n:>­
po<1owa.no więc. aby przedsi-e­
biors~wo we własnym zakresie 
dyspcmują~ pewnymi ,,lu-zami'' 
pnx!ukcyjnym\ w wa.rsztatach 
z tych „starych". a przecież 
nowych i nigdy nie używ.a.nych 
częśc'i. montowało praUd. wvt.v 
maczki. zesoołY oic>race i elek­
tryczne susza·rki do włosów 
zmontowano już 10 prałek. któ 
re spisują sie świetnie. Prze­
prowadlzono szczegółową kaH<11· 
lacje kosztów i .ieśli liczyć oo 
cenach nie~dvś Obc>wiazu.iącvch 
które za owe cześci zapłacono. 
cena ~otowel(o wyrobu niewle· 
le pn:el<racza aktualną cenę 
.,sklepową" za urzadzenJe ob-ee 
nie orzez przemvsł i ha·ndel ofe 
rowll!lle... A przecież .. no-rmal­
nie" części te pOSIZłY'bY na 
!:łom ... 

Lć><lzkl „Eldom" e;ot6w jest 
mo.ntować ten sprzet także z 
części zale"l(ających ma!(a.zyny 
innych. .• Eidom6w" . w kraJu 

Zamiast „Adrii" 
L „Odra" 

w bież;ącym roku zostanie 

w Łodzi rozebrane kino 
„Adria" liczące 171 miejsc, ja­
ko że znajduje się na terenie 
przyszłej śródmiejskiej dziel­
nicy mieszkaniowej. Mimo li­
kwid.acji „Adrii" ogólna ilość 
36 kin w Łodzi nie ulegnie 
zmianie. Po remoncie zost.anie 
przekaume do użytku kino 
związkowe „Odra" (359 
miejsc) przy ul. Przędzalnia­
nej 68. Tak więc ilość miejsc: 
w salach kinowych zwiększy 
się o 188 krzeseł. {j. kr.) 

Dluqa partia brqdża 
Tak się jakoś dzieje, że więk 

szość zabójstw w polskich kry 
minałach ma tło, że tak po­
wiem, produkcyjne. Sceneria, 
to " reguły iakaś spółdzielnia 
lub zakład produkujący skom 
plikQ'Wane pnynądy. Altlo ktoś 
coś malwersuje, albo jest si<pie 
giem i wywozi cenne materia 
ły za granicę. Boi się wykry­
Cia i - 7.abija. Nie znajduje 
to pokrycia w statystyce za­
bójstw rzeczywistych, ale cóz, 
autorzy kryminałów nie 7.naj­
dują uznania dla_ ~i<:h 11eauć, 
jak zazdrość, mtłosć np. 

wcwrajszv „Brydż" ro2gry• 
wał aię więc w scenerii typo 
wej. Byt przydh1.gi, jak aiek.l.ó 
re pN>Cesy rp!'Odukcyjae IW 
11ei: Jak wlok~ Ml; ~ 

brydża, z nie najcieka Wli'ZYmi 
układami kart. Trzeba jednak 
autorowi, z. Kubikowskiemu, 
oddać s~awiedłiwość - ko­
niec roz.grywki był dość inte­
resujący, atuty spadły w o­
statniej chwili. Mariusz Dmo­
chowski jako Tarle-ck; 5pryt­
nie wywiódł nas w pole. 
Gdybyż jeszcze dramaturgia 

była precyzyjniejsza, gdybyż 
milicji nie pomagał zbytnio 
przypadek (w postaci S!lperin­
telif;entnej sekretarki, która 
nat,,_:hmiast skojarzyła zabój-

.Cwo " proł<>koleoi kontroli] 
technicznej). &dybyt wreszcie 
szybciej wykrywano 11 rzeko­
mJ"ełl samobójców ślady po u­
--. lll!lllilł,.... ... ~woleni. 

~) 

udzieiac 10'/3.ranc.ii kupującym. 
Ta ciekawa inic.iatywa wyda 

ie się e;odna oo pa re i.a. 
I sekretarzem KO PZPR Wi 

dzew wybrano ponownie Anto 
niego Promińskiego. 

łw. 

cześe1 zamienne, które oo 
zmontowaniu gotowycb, urzą­

d ze n (oblicza sie. że można bv 
w ten s1>0sób uzyskać w l:.odzi 
np. ok. 1 tys. pralek). P<>Zosta­
n a jeszcze w magazynach. były­
by udootępnione. oo odpowied­
niej p rzecenie rzemi-eślnikom. 
pu.nktom usługowym i>to. 

cii przy jednoczesnym !,3-pToc. 1---------------­

J. P. 

670 nowych 
punktów świetlnych 

w bieżącym roku nasze mia 
sto otrzyma około 670 nowyrh 
punktów świetlnych. Na wielu 
ulicach nastąp; zmiana oświe­
tlenia na rtęciowe. Uwzględ­
niając postulaty mieszkańcow 
zostanie m. in. oświetlona Ul. 
Pabianicka na odcinku Cbocia 
nowicka - Mały Skr.ęt, więcej 
punktów świetlnych >:najdzi_P 
się w parku przy ul. LecT.o•­
czej, równi-eż zo.stanie oświP• 
tlony parking p.r~y ul .. Odrzań-
skiej, cJ, kr.I 

stycyjnym które nie zaw57-e 
,.wych<>dzą" właśnie dlate,go, 
że czę&to bywają podporządko 
wane odgórnym programom o­
pracowywanym z nie najwi<:k­
szą znajomością rzeczy (np. 
Gumówka). Nadmiehiono o nie 
prawidłowościach, które mogą 
mieć decydujący wpływ na pro 
wadzenie takiej inwe-stycji jak 
np. kombinat dziewiarsko-kan 
fekcyjny i inn~i<:h jeszcze mo 
menta.ch. W dyskusj.i stwierdzo 

Spektakle teatralne 
dla CzylelnRk6w „DL" 

KUPON "DŁ" 

upoważniający do nabycia 
z biletów UłCOwYCh 
na przedstawienie 

„Profesji pani Warren" 

w zwią·zku z licznym,i zapyta-
niami informujemy. że ostatnie 
p rzedstawien.i a „Prc>fes.li pani 
Warren" z udziałem gości:nnie 
występującej Mar.iii MaUckjej 
za•rezerwowane z05tały dla Czy­
t-eln~ków „Dz;ien.nika Łódzkie­
go". Pragnący sootkae się z uro 
czą a·rtvstką mogą na.bywać bi­
lety uJgO'We po okaz.a.n•iu nasze-
go kuponu. 

wzroScie zatrudnienia i 18,6-
procentc>wym wzro5cie fundu-
szu plac. Pozytywnym prze­
mianom ulega także struktura 
w idzewskie.go przemysłu. Pod­
czas gdy w roku 1566 udział 
przemysłu elektromaszynowego 
wynosił 17 proc., w roku mi­
nionym wzrósł cl,, 2.2 proc. Dzię 
ki temu m. in. mimo systema 
tycznie malejącej produkcji 
eksportowej przemysłu wtó­
kien·niczego, ogólny dzielnico­
wy bilans odnotowuje znacz­
ny jej przyroot przy jednoczes 
nej poprawie opłaealności. 

Do naJpoważniejszych manka 
mentów dotychczasowe1 dzia­
łalności gospodarczej zakładó<N 
Wi.dzewa trzeba zaliczyć niedo 
stateczne wykorzystanie środ­
ków trwałych, nieudoln-0ści er­
ganizacyjne i pewną niesoli.d­
ność produkcyjną wyrażającą 
się m. in. sumą 60 mln zło­
tych zaipłace>n~h w roku mi­
nionym z tytułu kar konwen 
cjonalnych. Ponadto nie z.do­
lano uzyskać pełnych efe'któw 
prac z dziedziny pe>stępu tech 
nicznego, głównie z pow.odu 
zbyt powolnego wdrażania wie 
lu korzystnych opracowań. I 
mimo iż w przemyśle elektro­
maszync>wym zwiększo.no w cią 
gu tych 5 lat udział wyrobó<N 
grupy A z ~ do 60 proc., to 
oblicza się, że w naj.bliźs'Zym 
czasie winien <>n wynosić 70 
'proc. 
Mieszkańców Widzewa ci~zy 

rozwój bl.lldownictwa miesZ'ka­
niowego i wynikające stąd zna 
czne obniżenie wskaźnika za­
gęsreze-nia na jed·ną Izbę (rok 
1966 - 1,'75 osoby, rok 1989 -
! .35 0soby), cieszy rozwój sie­
Ci handlowej a usługowe:!. Mi 

M. Hasson 
w Filharmonii 
. W piątkowym I sobOtnlm 

koncercie symfonic:r;nym tltl• 
harmonii Łódzkiej (8 I ł atyca 
nia) wyst11pi skrzypek „ Wene­
zueli, wychowanek Konserwa­
torium Muzycznego w Paryżu 
- Maurice Hasson. Artysta ten, 
zdobywca wielu nagród w kon 
kursach międzynarodowych, 

m. in. Marguerite Long - Jac­
ques Thibault w ł'aryzu (11.;G), 
Międzynarodowego Konkursu 
Młodych w Warszawie (1955) 
oraz Georges Enesco w Buka­
res-zcie (1957), wykona z towa· 
rzyszeniem orkiestry pod batu­
tą Stefana Marczyka I koncert 
sltrzrJ?Cowy D-dur N. Pagani­
niego. 

Program mw:ycznego wieczo• 
ru uz„pełnią dwie pozyeje or• 
kiestrowe: Uwertura do o.pery 
„ Włoszka w Algierze" G. Ros­
siniego oraz Symfonia A-dur 
„Wł<>5ka" F. Mendelssohn.a. 

+ "Artystyemta 
syjska" - odczyt 
t-0la Gupień;,a, o 
Klubie Rosyjsklirn 
go 13), 

'POrcełana ro 
kustosza Ana 
godz. 18.Jt w 
(Więckowskie 

+ Rocmy lwn dta instrukto 
rek ~ospoda.rstwa domowego 
orgMliz.uj<! Ośrodek Go<s-podar­
stwa Domowego priey- ZŁ LK 
(Piotrkowska 135), zapisy i in­
formacje w godtz. ._16. 

~~~~,~~~~~~~~~~,~~~~"~~,,~~~~~~"'&..~ 

WAŻNE TELEFONY 

Informacja telefoniczna 
Stra2 Pożarna 08. 666-41, 

499-90, 
Pogotowie Ratunkowe 
Pogotowie MO 07, 400-00. 

TEATRY 

111 
595-55 
!57-71 

09 
500-00 

WIELKI - godz. 1·9 "A1da" 
POWSZECHNY - godz. 19.19 

„Profooja pani Warren" 
NOWY - godz. 17 "Ze,m.sta" 
MAŁA SALA - godz. 20 ~Ro­

deo" 
JARACZA - godz. 19 „Wszyst­

ko w ogrodzie" 
TEATR 7.15 - godz. 19.J.5 ,,Łez 

tern° 
OPERETKA - g<>dz. 10 „Dama 

od Maxi.ma" 
ARLEKIN - godz. 17.30 „ Wu­

jek Bum" 
PINOKIO - godz. 17.30 „Plerw-
w~za przyigoda Pifa ' ' " 

FILHARMONIA (Narutowicza 
20) gooz. 19.30 Koncert sym­
foniczny. ork. PFŁ. Dyrygent 
Stefan Marezyk. Solista Mau­
rice Hasson - skrzyipce (We­
nezuela). W programie: G, 
Ross i.ni - Uwertura do op. 
„Włoszka w A.Lgierze''. N. Pa 
ganini - Koncert skrzY'Pcowy 
D-<lur. F. Mendelssohn -
Symi<llllia A-dur („ Włoska"), 

MUZEA 

SZTUKI ('UL Wiec-kowS'ldego 38) 
godz. 9-15 

ARCHEOLOGICZNE I ETNO­
GRAFICZNE GPL Wolności lł) 
godz. 11-17 

RfSTORQ RUCHU REWOLU• 
CYJNEGO (Ul. Gdańllil:a 13) 
godz. !)-46 

BISTORU Wł.OKlENNlCTWA 
(Piotrkowska 282) godz. l&-17 

KATEDRY EWOLUCJON'IZMU 
U ł. (lPał'k SienJtiewtea&) geek. 
10-J!l 

eo~ CDZIE ~ KIED~~ 
K: IN A 

BAŁTYK - „Popi~ajeie ~­
go szeryfa" od lat 11 (USA) 
godz. Hl, 12.30, 15 ~shalako" 
od la'1: a (fra·nc.-ang.) g>odt.. 
17.30. 241 

LUTNIA „życle, miłość, 
śmierć" (tra.n;,.) od lat li. 
godz. 10, 12.15. 14.30, Ul.45, 19 

POLONIA - "Piękność :S<nla" 
od Lat 18 Ofra.nc.) &<>dozo 1Q, 
12.15, 14.30, 11, 19.311, 

WISLA - „BLtwa nad N~ 
twą" od lat 14 (jug.) godz. 
9.30, 12.4'5, Ul, 19.15 

WŁOKNIARZ - nieczynne 
WOLNOSC - "Poq>lerajeie 9We 

go sze•ryfa" od la<t li (USA) 
godz. IO, 12.30, 15, 17.30, 20 

ZACHĘTA - „Pierwsza szarża 
na maczety" od lat 16 (Jtub.) 
,god1:. 10, 1~, 14, 16, 1&, :W 

STYLOWY - Ty!l!ko dJa ki•n 
studyj•nych „żródło" od lat 18 
(szwed7'ki) godz. 16, 18 c,g. ?O 
projekcja DKF) 

STUDIO - „Sziacheclcle gola­
zdo" od lat 14 trad1:.) godz. 
17.15, 19.30 

ADRIA - Pożegnanie 'z tytU· 
!em „Powodzenia. Chadie" od 
lat 14 (franc.) g-od1. 10. 12. lł. 
16. 18. 20 

KOLE.JARZ - „Dwie mamy 
dwóoh ojców" (Jug.) od lat 18 
godz. 17, 19 

ŁDK - "Bi.ale sro~e pusty­
ni" od lat 14 (ra~.) godz. 
14.45 „Romeo i Ju.Ha" od l.a.t 
16 (a•ng.) g<>dz. 16.30, 19.30 

GDYNIA - „Inwazja potwo-
rów" (Jaip.) od lat m, godz. 
IO, 11., 14, 16, 18, 20 • 

HALKA - „Paragon,, gola" od 
lat 11 (1poi.) godz. 15.45 ,,Bun 
tow•nYk bez ,po-wodu" od 18't 
16 (USA) godz. 17 .4;5, 20 

1 MAJA - „Pojedynek w stoo 
cu" od lat 16 (USA) godz. 15, 
17.30. 20 

ŁĄCZNOSC - „z.do.bycz" od 
lat 18 (framc.) godz. 18 

Mt.ODA GWARDIA - ~Zabój• 
ey" od lat 18 .<USA) godz. 10, 
u, a, 16, 1s, 20 

MUZA - „Roma·ntyczni" od lat 
16 (pOll.) godz. 15.30, 1'1.45, 20 

OKA - "Chłopcy f. Placu 
Broni" od lat 11 (Węg.) godz. 
10 „Grek zor"ba" od lat lł 
(USA) godz. 13, 18, 111 

POLESIE - „Zemsta hajduków" 
(rum.) od lat 16. godz. 17, 19 

POPULARNE - „Przed W<l}ną" 
(ju;g.) od lat a, godz. !7, 19 

PRZEDWIO$NJE - „Mózg" . od 
lat 14 (fr.) god:z. 15.:ro, 17.4'5, 20 

POKOJ - .,ŻY'(:ie w BatteNiea" 
od lat 18 (ang.) godz. 15.30, 
17.45. 20 TATRY - Bajki: „Co w1emy o 

Popielu" godz. 16, 17 "Ryso-
pis" od lat 18 (poL) g. 10, 12, PIONIER - „Kobieta wą,t" Od 
14. 18. 20 lat 16 (mf(.) i?odz. 16. 11, lit 

CZAJKA - „N.aj-większe wido- REKORD - Zes-taw k~ótk<>me-
wisko 9wia1a" (USA) od lat trażowy „Sdada-mi Kopernika'' 
16, godz. 16 .,Nie ma gwiazd non~stotP godz. 1o--.20 ,.PaDnS 
w dżungli" wer·uw.) od lat młoda w żałobie" od lat 11 
116, godz. lJ9 (franc.) godz. 211 

DKM - „Czł<l'Wiek w pt~ ROMA - ,,.Zamek ~·· od 
kr-ade" od lat Ul łlr-ł •· lat ,18 ~rane.) godat. Ul, n. :M. 
16. 18, "' l&, 18, 20 

BNERGETYK - "w krółe91Jwie SOJUSZ - „lllfoet" od IM 1' 
dUJCha p" (}ug.) od i. u, , ctug.) g..._ 17, ius 

SWIT - „Powr6t ~wol-weoroow­
ca „ od lat 14 (USA) &<><U. ie, 
12.38, 15. 17.30, 2'0 

DYŻURY A.PTBK 

K"i!Mńskiego 136, PiotrkO'W'Ska 
3111, Pl. Pokodu 3, Pa•bi&nic"ka 
~8, Felińskiego 1, Piotrkow• 
ska 617, Pł. Ko8elelny 8, Gd.ań°' 
Ska 31. 

DnvRY SZPITALI 

I Klłalka Pot.·Gln. AM 
•L Cttrie-Skłodo""9kleJ li 
dzlełnica Górna. 

D Klinika Poł.·G'n. A.M 
Sterlinga U - dzlemk:e Sród· 
m~ie ł ponidnie „K". ul. 
NoW'Olł:ld eo l Kopctńsklego n. 

ltllnłka W A.M - 111. li. For• 
nalskieJ ST - d'lllelmce Polffie 
Sródmleścle l rejonoowe oorad­
nle ~K", ul. Pl<>łrkowelta 101 
ł PlotrkoWeka 289. 

Sqiltal Im. R. Wolf - •L 
Łagiewnicka Ił drzl.elaLca 
Bałuty. 

Sspkal Im. 1L lordua -
llL Pnyrodnicn '" - dizlel­
nioca Wid0ew. 

Chkurgia południe - Sąld<tal 
im. Piro-gowa (·Wólczańska 195) 

Chirurgia pólmoc SzpLtal 
Im. Pir0<gowa (WólcuMka 195) 

Ch.icurgia Ut"a>:owa - Szpital 
im. Biegańskiego (Kniu:iewi· 
cza 115) 

Laryngo-lo,g\a S?Jpi ta 1 im. 
Pirogowa (Wóloczańslka 195) 

Okuli&tyika Szipiltal tm. 
.Jonsieher,a (lM.'Lló.onoow a 14) 

Ch1.T'llrgia ·i w,.ngOilogła «kie 
cięca - Szpitał im, K()ll\(lpini· 
c kie j (Sporna 33150) 

ChirUt"gia szcz~kowo-twa.rzowa 
- S~iital w. BuHck>iego (.Kop 
ciiiskiego 2!2) 

T<*syk"ologta - ln&tytqt Me­
d)"C:yony Pracy (Teresy a) 

ŁOUZS:IE ZOO 

~ od go&. 9--16. 
• ClilllllJ8 . Go· • ~ ...__ godz. 1'1 .~~ ~ ~ - .J!/W'r' ad ·--· · ...... ł •• -oidz.- • l(pcL).-~"'"51{, •••• 

NOCNA POMOC LEKAUltA 

.,._ i-noc lekanilta StaeJt 
•!lł'!łl" ak ...._.&Wego przy 
wl: C'Srealtłe wlcsa 13'1, tel. Mł-«C 

Il W.--~- mr a (6t77) 3 



Obrazy Mackiewicza 
USA • 
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== = -- -== ~„ = ·= ·~ - -
i w Krakowie 

Zainteresowanie sztuką poi· 
aką za granicą rośnie z roku 
na rok. Ostatnio zorganizowa· 
no w Nowym Jorku reprezen­
tacyjną wystawę malarstwa, na 
której znalazły się płótna ta-

Kardiolodzy coraz częściej 
spotykają w swej codziennej 
praktyce pacjentów cierpią­

cych na tzw. nerwice narządu 
krążenia. Przypisują je za­
równo czynnikom ustrojowym, 
jak i szkodliwemu wpływowi 
środowiska - tempo wspól-

logiczne, aczkolwiek przyno­
szą ulgę, nie usuwają przyczy­
ny choroby. 

cjentów, którzy uskarżali się 

m. in. na stałe zmęczenie, za­
kłócenie bicia serca, bóle i 
ściskanie w okolicy serca, nie­
pokój, zaburzenia snu, bóle i 
zawroty głowy. kich znakomitych malarzy 

współczesnych, jak Salvatore 
Dali, Vassareli i inni. Polskę 
reprezentuje 17 artystów, "' 
tym 3 łódzkich: J. Krawczyk, 
St. Fijałkowski i K. Mackie· 
wicz. 

- Na wystawie tej - infor­
muje nas mistrz KD'nstanty 
Mackiewicz - figurują 3 mo­
je obrazy: dwa z cyklu „Tu 
byli ludzie", jeden zaś z .cyklu 
,,Szklane miasta". Zakupiono je 
dla mającego powstać w USA 
mazeum polskiej sztuki wsp6J. 
czesne], które organl.zuje się 
tam z inicjatywy pani Papp.a 
Niezależnie od tego, Jeden s 
moich obrazów („Miasto wło­
skie") nabyta Fu,ndacja Koś<:iu­

szikowska. 

czesnego życia, ograniczenie 
ruchu i wadliwe stosunki mię 
dzyludzkie, oto czynniki dopro 
wadzające ludzi do zaburzeń 

nerwicowych. $rodki farmako-

Badania nad wpływem le­
czenia sanatoryjnego czynno­
ściowych zaburzeń narządu 

krążenia podjęła grupa leka­
rzy wrocławskich z Kliniki 
Chorób Wewnętrznych i Psy­
chiatrycznych oraz ośrodka 

naukowo-leczniczego w $wie­
radowie. W tym celu skiero­
wano do $wieradowa 30 pa-

W każdym przYP3.dku prze­

prowadzono badania psychia­

tryczne, które wykryły zabu­

rzenia nerwicowe i interni­

styczne, wykluczające ist­

nienie zmian organicznych .w 

narządzie krążenia. 

- Jak doniosła prasa kra-
kowska 9 stycznia, otwarta zo· 
stanie w Krakowie wystawa 
pańskiegó malarstwa. Może „„. 
chce nam pan powiedzieć coś 
i na ten temat? 

Pomnik 
Marlyroloqii 
Dzieci 

- Ekspozycja ta ma cha•ak­
ter niepełnej retrospekcji. w 
skład jej wcho<lzi około 50 
obrazów, które powstały w ró7 
nych okresach mojej dz.ialaln<> 
ści twórczej; najstarszy ;>och<' 
dz! z 1913 r. (który, nawiasem 
mówiąc, ocala.t nieledwie cu­
dem). a ostatni z 1!170 r. 

- Czy nie zamierza pan przt--­
nieść potem wystawy tej do na 
szego miasta, gdzie ma pan ty· 
lU gorących przyjaciół i mil'>· 
śników pańskiego talentu? Bo, 
o ile sobie przypominam, w 
okresie powojennym nie oglą· 

daliśmy tu dotychczas większej 
wystawy pańskich prac. 

U zbiegu ulic Staszica i Brac­
kie.l. n;i tE>renie Parku „Pc<>­
mienistych" wybudowany już 

Z-OS-tal Pomni·k Martyrologii Ozie 
'"'i. Przeds.taiwia n.n svmboli-c"lne 
P!'Zełama.ne serce dziecka. Zza 
stalowych rusztowań. którymi 
otoczonv iest P<>mn~k. wvłania­

ia sie rlWie beto.nowe b ~vłv. Sa 
one w ~hwili o-hecnej zabt:!.zoie­
czone orzed si·ln:vmi mrozami. 
Bcygady t.PBM nc 1. któ·e <OO 

tykamy na tej budowie. do nie­
dawna -=e5zcze. ·l:!dv warunki 
-lłtmosfe:-vczne na tn OO?:'Nala.łv. 
„·yko~ywalv ostatnia kosmetv­
ke oomni·ka. Obecnie orow?dze­
niP. t:vch orac :~t niemo71iwe. 
Pozosta.\o ies7.cze wvk<'·na.n!e 
tzw. met.aliza.cii całej brvtv. 

nLka MaTtyrolo~ii Dzieci zosta­
ną wykonane na wiosnę_ Jego 
uroczyste odsłonlecie odbedzie• 
sie orzypuszcza.Jnie w maju lub 
1 cze:-wca z okazii Miectzynaro­
d<>wego Dnia Dziecka. 

Po wstępnej psychoterapii, 
wyJasmaJąceJ podłoże dolegli 
w"osci i program leczenia, pod 
jęto kurację sanatoryjną, w 
czasie której zapewniono cho­
rym jak najwięcej wypoczyn­
ku, rozrywki i odprężenia. Le 
czeme usprawniające polegało 

na gimnastyce leczniczej, na­
tryskach, biczach szwedzkich 
i kąpielach mineralnych. Spa­
cery odbywano n.a trasach u­
stalonych przez lekarZ,a - by­
ły coraz dłuższe i związane z 
koniecznością pokonywania co 
raz większych wzniesień, aż 

do wspinaczki n.a najwyższy 

szczyt górski okolicy. Całko­

wite ustąpienie dolegliwości 

uzyskano u dwóch, częściowe 
- aż u 23 chorych, u kilku 
pacjentów nie nastąpiła popra­
wa, u żadnego jednak nie za­
notowano pogorszenia. Praoee orzv ukończeniu Pom-

(i. kr.) 

Foto - L. OleJniczaik 

- Owszem, wystawę krakow­
ską przeniosę potem do Łodzi, 

z tym. że uzupełn iona !,nnvm1 
jeszcze obrazami. stanie sie ona 
pełniejsza. 

- A kiedy zobaczymy ja? 
- Niedługo. bo przy końc-u 

wiosny lub z ooczątkiem Ja.ta. 

Rozmawiał: ~I. ~-

Uwaga! 
TRADYCYJNY 

BAL PRASY 

1971 ROKU 
W .,EUROPIE". 

InfóTinacJe· w· SprlłMe 1 łtart 

wstepn"'Udzlela od godz. l&--16 

tel. 32.~-114. 

Cwiczenia fizyczne, które 
wykonywali chorzy w uzdrowi 
sku, trwały zbyt krótko, by 
można było im przypisać uzdro 
wienie pacjentów. Stanowiły 

one jednak cenny element psy 
choterapii. Chorzy sami zre­
sztą dochodzili do przekona­
nia, że mimo nieprzyjmowania 
leków są zdolni do wysiłku fi­
zycznego. Ci zaś, którzy po 
powrocie do domu kontynuo­
wali kurację, ut.rwalali dobre 
samopoczucie. Ważnym czyn­
nikiem kuracji było bowiem 
utwierdzenie chorego w prze­
konaniu, że jego narząd krąże­
nia jest' zdrowy, a odczuwane 
dblegliwości · mają podłoże wy 
łącznie psychiczne. 

W.K. 

~~~,~~~~~ 

- Nie zapomnij, że 
cie, by odprnwadzić 

szącą na ślub. 

masz wstać o świ­
młodą parę, śpie-

Kelton wyraźnie zaprzeczył głową. 

- Nie. Pozostanę po prostu tutaj. 

Praktykuję medycynę wystarczająco 

długo, ażeby doceniać sen, gdy to jest 

możliwe. Nie zerwę się rano z łóżka, 

żeby odprO'Wadzić młodą parę do sa­
molotu. 

- Nie bądź takiim cholernym zrzędą. 

Chodź i spójrz na ten dziedziniec w bla­

sku księżyca, Jim. To wygląda pięknie. 

Dr Ke!te>n wyciągnął się na łóżku aż 

zatrzeszczały sprężY'llY· 

- Uwierzę ci na słowo, Perry. Osobi• 

ście nie podoba mi się ten dwór. Do 

diabła, wrldok przed oczami będę miał 

o wiele przyjemniejszy, gdy stąd wyjdę. 

- Obawiasz się, że ktoś wsadzi cl w ' 
żebra nóż rzeźniczy? - zapytał Mason. 

Dr Kelton znów szeroko zieW!Ilął i po­
wiedział: 

- Na miłość boską, wyłącz światło 

4 chodź spać. Słuchając ciebie, a właści­

wie dwóch adwokatów kłócących się ze 
sobą, poczułem się tak śpiący, źe ••• 

Nagle dało się słyszeć nieśmiałe skro-­

bnięcie o drzwi. Kelton gwałtownie U• 

siadł na łóżku. 

- Co to? - spytał po cichu. 

Mason położył palec na ustach, nakazu-

jąc milczenie. Po chwm uiów ktoś 

skrobnął o drzwi. 

- To jest taki od.gros - odezwał się 

Mason szczerząc zęby w uśmdechu - jak 

gdyby ktoś stal za drzwiami z nożem 

rzezmczym, no nie, Jim? Uchylił 

drzwi na jakieś pięć centymetrów. 

- To pani! - krzyknął zdumiony. 

- Proszę mnie wpuścić szepnęła 

chrapliwym głosem Edna Hammer. 

Mason otworzył drzwi. Edna Hammer, 

w cienkim negliżu, wśliznęła s.ię do po­
koju, następnie zamknęła za sobą drz.wl 

i przekręciła klucz w zamku. 

- Co to ma z.naczyć? - zaoponował 
dr Kelton. 

- Sądziłem, źe pani pojechała 

Santa Barbara - zauważył Mason. 
do 

- Niech pan będzie rozsądny, Nie mo· 

głam pojechać. Nie mogłam, ze względu 

na wujka Piotrusia, który spaceruje 

podczas snu, a tej nocy jest pełnia księ­

życa. 

W takim razńe dlaczego pani wcz~­

niej o tym nie powiedziała? 

- . Ponieważ byłam w kłopocie. Pan 

i ~jek Piotruś chcieliście, żeby Helena 

Warrington pojechała, by pomóc tam 

pańskiemu zastępcy. Oc-zywiście, 1>na nie 

pojechałaby, gdybym ja pojechała. Mo­
głam wyJasn1ć, · lecz zjawił się Bob 

Peasley, a gdyby upewnił się, że Hele· 

na zamierza jechać do San.ta Ba.rbara, 

sama z Jerrym... No cóż, zabiłby Jer­
ry'ego, to wszystko. 

- Lecz ja nadal n.ie rozumiem, dla­

czego pa·ni nie mogła powiedzieć szcze­
rze, źe pani nie pojedzie - rzekł Ma­

son. 
Nie chciałam, żeby wujek Piotruś 

stał się podejrzlrlwy. Zdałby sobie spra. 

wę, źe coś nie jest w poI"Ządku. 

- W takim razie, co pani uczy.niła? 

- A więc, udałam się do samochodu 
wyjaśniłam JerTy'emu. i Helenie Jak 

sprawy się przedstawiają. Byli bardzo 

wyrozumiali, gdy tylko pojęli o co cho­

dzi. 
- Czy jest jakaś pNyczY1Jla, dla któ­

rej pand dość dwuz.nacznie ukazuje się 

tutaj w ubiorze nocnym i kOi11feruje w 

m o j e j sypialni? - spytał dr Kelton. 
Sp<>jrzała na niego, roześmiała się 

l od.powiedzfała: 
- Niech się pan nie obawia. Nie u­

gryzę pana. Chcę, żeby mr Mason udał 

się ze mną I zobaczył jak zamykam na 

klucz drzwi wujka Piotrusda i szufladę 

kredensu. 
- Dlaczego paini nie może tego zrobić 

sama? - zapytał Mason. 
- Ponieważ, gdyby coś wyd ar z y­

ł o si ę, pan byłby p<>trzebny jako 

śwJ.adek. 
- Byłbym kiepskim świadkiem. 

Mason roześmiał się. - Natomiast dr 

Kelt.on byłby wybornym świadkiem. 

Wstań, Jim i p<>móż dzrlewczY1Jlie zamk­

nąć drzwi na klucz! 
- Idź do diabła, Perry Masonie i daj 

mi spać - powiedział ściszonym głosem 

Kelton. 
- Nie mam sz:lafroka - zwrócił się 

Mason do Edny Hammer. - Czy mogę 

krędć się po całym domu w rannych 

pantoflach i piżamie? 
- Oczywiście odpowiedziała, 

Przecież każdy jest w łóżku. 

- Jeżeli pani uważa, że tak może być. 
to ja również. Chodźmy. 
otworzyła drzwi z kluczy I rozejrzała 

się ostroiJnie po korytarzu. Ruszyła po 

cichu do przodu. Przy każdym kroku, 

towarzyszył jej szelest jedwabiu. l,Jdała 

się w kierunku drzwi sypialni swojego 

wujka. Uklękła przed zamldem i deli­

kai1mde wsunęła klucz, uważając przy 

tym, żeby nie robić hałasu. Wolno obra­

cała klucz aż do momentu, gdy ryg!el 

niemal bezdźwięcznie zasunął się. Skinęła 

na Masona i ruszyła w kierunku scho­

dów. Przy klatce schodowej szepnęła: 

(19) (Dalszy ciąg nastąpi) 

PROGRAM I 

8.00 Wia.:l. 8.95 Pięć minut o 
gospoda-rce. 8.lt Mozaika mu­
zyczna. 8.44 W kiłku ta.ktach. 
9.llł O sardyńskim do boozyku -
słuch. ~.30 Tylko tamgo. 9.40 
Dl.a przedszkoli - Zima na wsi 
i w mieście, 10.1; Wiad. 10.05 
„Pałac" - odc. 11.25 Koncert. 
19.541 Choroby weneryczne. Il.OO 
Wojna i pokój - słuch. 11.30 
Dedykujemy IT zmian ie - kon­
ce~t. 11.45 Post~p w gospooar­
stwie dom<>wym. 12.00 Z kraju 
i ze świata. 12.25 Więeej. lepiej, 
taniej. 12.45 Rolniczy kwad·rans. 
13.00 Na sa.nki. czy łyżwy? 13.20 
Swojskie melooie. 13.4G Ry•tmy 
i meiod·ie. 14.00 Reo. lit. .,Or><>­
wieści wędrownicze" . 14.29 Kon 
cert muzyki romantyczne.i. 15.00 
Wiad. 15.05 Goozina dla dziew­
cząt i chtooców. 16.0G Wiado­
mości. 16.05 Alfa i Omega. 16.31 
Pooołudnie z młodością. 18.50 
Muzyka i aktualności. 19.15 Do­
bry wieczóc. zaczyna.my. 19.31 
Koncert życzeń. 20.80 DZiennik. 
20.25 Muzyczne ooczt<>wk1 20.47 
Kronika sportowa. 21.08 .:Proce­
su o ziemie rok 26". 21.15 Got 
sekund z zesp. B. Hardego. 21.25 
Pięć minut o wychowaniu. 21.30 
Teatr PR ·- Trzy miniatury G. 
A pollinaire•a. 22.10 Mag.azyn stu 
dE>ncki. 23 .09 II wyd, dziennika. 
23.18 O co tu chodzi? 23 .15 Wie­
czomy koncert, 24,0i Wia<l. 

PROGRAM 11 

9.30 Wiad. 9.35 z życia zw. 
Radz. 9.55 Koncert. 10.25 „Dra­
b tin.a Stacha" - fragm . 16.45 
.,Orfeusz w muzyce". 12.~5 z 
kraju i ze świata. 12.25 A. Vi­
valdi - Koneert A-dur. 12.41 
(Łl Komunikaty. 12.45 (t.) „Run 
da z oiosE>nką". 13.05 (Ł) Od 
symfe>nii do oiooenki. 13.30 (Ł) 
Komentarz. l:f.40 „Meloo-ramat" 
- fra.gm, 14.0i Wiad. 14.05 M. 
Chevalier zaprasza na ke>ncert. 
14.41i BłękJitna sztafeta. 15.0I 
Koncert Chóru Rozgł. Wroc­
law,;kieJ PR. 15.2n 10 mun. z ra­
dziecką ork. 15.30 Warszawski 
pamiętnik. 16.0I Wiao. 16.05 Va­
riete de Paris. 16.45 (Ł) Aktu­
alności łódzkie. 17.łO (Ł) Przed 
ke>n.certem w Filharme>nii. 17.lt 
(ł:.) Slyn.ni trębaoeze i puzoni§ci. 
17.30 (t.) Lj.ryczne meol<Xl•ie. 17.55 
(ł:.) RE>porta.ż. 18.26 Sonda. 19.80 
Echa d·nia. 19.15 Lekcja jęz. 
a.ng. 19.30 Tra.nsm. koncertu 
symfon. 19.51 Dyskusja literaoe­
ka. 26.11 D.c. koncertu. 21.10 
Liryki Paula Verlaine•a, 21.10 
Muzyka taneczna. 22.IO z kra­
ju i ze świa.ta 22.27 Wiad. 
sport. 22.30 s:ma1 dźwięków. 
22.50 MuzY'ka taneema. 23.58 
Wia.d. 

PROGRAM Ul 

12."5 Z kl'a,}u \ ze §wiata. 
12.25 Koncert. 13.00 Na wroc­
lawskiej a<ntenle. 15.IO Kiedyś 
była wo}na - gawęda. 15,1' 
Muzyka dla me-lancholików. 
15.31 Ekspresem przeoz świat. 
15.35 Kwadra.ns ze znakiem za­
IJ)yta.nia. 15.50 Fol•k po oolsku. 
16.15 C. Saint-Sai>ns - III kon­
cert. 16.45 Nasz rok 71-szy. 17.on 
Ekspresem przez świat. 17.05 
Quodlibet. 17.30 „żmije złote I 
inne" - oo-c. 17.40 S21ksofon w 
róż,nych Sotyl.ach. 17.55 ZE>bra -
magazyn motoryzaeyjny. 18.15 
Muzy>ka dla sangwiników. 18.31 
:IDkspresem przez świa.t. 18.35 
Mini-max. 19.80 „Kapiitan Blood" 
19.30 Murzyika dla choleryków. 

m11zyczny. 20.25 Tygodnik roz­
rywkowy, 21.49 s. Pre>kofi~ -
„Wojna i ookóJ". 22.0ł Fa•kty 
dnia. 22.08 Gwiazda siedmiu 
wieczorów. 22.15 Trzy kwad•ran­
se jazzu. 23.60 Swoje ul11bione 
wiersze recytuje Gusta.w Ho­
loubek. 23.05 Madrygały i Scher 
za Monteverdiego. 23.50 Muzy­
k.a dla fl~.a.tyków. 

TELEWIZJA 

PROGRAM I 

10.00 „Jej siedem w1eczo-
rów" - film faib. pr<XI. czecho 
słowackiej (wznowienie) (z Po­
z.n.a.n.La). 11.55 Dla szkół: Wy­
chowanie plastyczne dla kla• 
VU - Moje mieszJ<ame (W). 
15.20 Politechni•ka TV: Matemlł 

tyka I roku - Wzór Taylora 
(z Wrocławia). 15.55 P<>litechni· 
ka TV: Ma-tematyka I roku -„ 
Wzór MacLaurina, cz. I (z Wro 
cławia). 16.30 Dziennik (WJ. 
16.40 Dla dzieci: Pora na Tell!'· 
sfora: Rozmowy ze smokiem; 
Podróż do Krainy Tonów; 
„Znasz już te wiersze"; „sam 
jak pies" - film (W. i Krn­
ków). 17.35 Nie tylko dJ.a pań 

(W). 17.55 Magazyn medyczny 
(W). 18.25 Gramy o telewizor 
- teleturniej (W). 18.45 Ro.z.mo 
wy o k-Siążkach (W). 19.00 W1a 
domości dnia (Ł). 19.20 Dobn­
noc ,,Opowieści znad m-orza'' 
(ze Swzecina). 19.30 Dziennik 
(W). 2().00 „Piękny i nieczuły" 

- nowela francuska (W). 20.30 
Kraj - tygoon>k społeczno-po­

Htyczny (W). 2'1.10 Teatr Tele· 
wiz.ji: Alojzy Jirasek „Latar­
nia" (z Łodzi). Po tea•trze ok.: 
22.40 Dzienni•k (W). 23.00 Poli­
technika TV: Matematyka I r" 
ku (powtórzenie z Wrocławia!. 

23.35 Poli<technika TV: Matema 
tyka I roku (powitórzefile 7. 

Wrocławia). 

PROGRAM Il 

18.45 En francais (10) powtó­
rzenie kursu jęz. :firanc. (W). 
19.20 Dobranoc „OpD'wieści znad 
morza" (ze Szczecina). 19.30 
Dziennik (W). 20.05 „KambOdża" 
- TV Atlas Swiata (W). 20.40 
Portrety muzyczne - Wolfga·1g 
Amadeusz Mozart - Diverti•men 
to O-dur (W). 2.1.10 Feliet<>n li 

przeszłości - przed 'kamerą Sta 
nislaw Lem (W). 21.25 24 go­
dziny (W). 211.35 Russklj jaz}"!t 
po telewidieniu (J2) kurs ji:z. 
ros. (W). 22.05 Kino WersH 
Orygiinalnej „Pri &-ogie" (0 Przv 
drodze") fHan prod. radz. (W), 

Dnia S styc„nia 1971 roku, 
po długich i ciężki-eh cierpie 
n iach zmarła. 111"Zeżywszy lat 
85 

S.tP. 

LEOKADIA 
JASIŃSKA 

emerytowana nauC1'vcieł'ka 'b. 
gimnaa;jum Ja.ninv Pryssewlcz 
Janiny Czapezyńskiej i XII 

LO w Łodzi. 

Poirrzeb odbędzie sle 9 stv­
cznia br. o g<>dz. U,30 z ka­
pli~Y cmentarza rzym.-kat. 
orzy ni. Ogrodowej. n czym 
zawiadamiają pogrąteni w 
głębokim smntku 

RODZINA i PRZYJACIELE 

Dnia 6 stycznia 1971 roku. po ciężkiej chorobie zmarła, 
przeżywszy 85 la.t 

S. tP. 

LEOKADIA JASIŃSKA 
b. wieloletnia nauczycielka i sekretarka Gitnnazjum J. Pry 
ssewicz i J. C?:apczyńskie.i. Była człowiekiem wielkiego ser 
ca, pracowitości i sumienności, całe swoje życie poświię-

ciła młodzieiy i pracy w szkole. 
Pogrzeb odbędzie się w sobotę. tj. 9 stycznia 1971 r. 

o godz. 14,30 z kaplicy Starego Cmentan:a przy ul. Ogro­
dowej. 

BYŁE KOLEŻANKI i WYCHOWANKI 

Dnia 6 stycznia 1971 ~n. po ciężkiej chorobie mnarl, 
w wieku 88 lat 

S. tP. 
SEWERYN DĄBROWSKI 

były mi~trz tkacki z Zakladów Tkanin Technicznych i Pa_ 
sów, Oddział Zarzew w Łodzi. odznaoz<>ny Medalem 

NiepodległDści. 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi w dniu 9 sty­
cznia br. o godz. 13 z kościoła parafialnego św. Anny przy 
ul. Promińskiego (dawniej Wandy) na cmentarz rzym.-kat. 
św. Franciszka na Chojnach, przy ul. Rzgowskiej. o smut­
nym obrzedzie powiadamiaja Krewnych ; Znajomych, po­
grążeni w głębokim żalu 

ŻONA. CÓRKI, SYNOWIE. SYNOWE. ZIĘCIOWIE, 
WNUKI i PRAWNUKI 

Dnia 
zmarła 

2 stycznia 

MGR 

1971 roku 

MARIA 
ZGRZEBNICKA 

długoletnia. emerytowana nau 
czycielka V LO dla Prac. w 
Łodzi. odznaczona Złotym 

Krzylem Zasługi. 

żegnamy Ja z głębokim 
smutkiem i równocześnie skła 
damy Rodzinie wyrazy szcze­
rego współczucia. 

DYREKCJA SZKOŁY. RA 
DA PEDAGOGICZNA, 

UCZNIOWIE V LO DLA 
PRAC. 

Kol. naczelnikowi mgir TEO 
DOZJI SZARF. wyrazy szcze­
rego i serdecznego w..półczu­

cia z powodu śmierci 

BRATA 

skła.daja: 

KIEROWNICTWO i PRA­
COWNICY ZJED NO CZE 
NIA PRZEDSIĘBIORSTW 

BUDOWLANO - MONTA 
ŻOWYCH PL 
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